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K raków W  października.
Cała włoska wykwintoość i ostentacyjny 

przepych, z jakim król W iktor Emanuel przyj
muje swego dostojnego gościa, demonstracyj
ny zapał przy jego powitaniu, nie zdoła od
jąć tej podróży cechy politycznego fiasco.

Nie towarzyszy cesarzowi Wilhelmowi ksią
żę Bismark, co wystarcza, aby sprowadzić od
wiedziny, jak już zauważyliśmy, do rzędu pro
stej rewizyty. Cofaąć się było trudno, skoro 
oddanie wizyty za odwiedziny W iktora Ema
nuela w Berlinie było koniecznością, a od pa
ru lat zbliżenie Niemiec z Włochami przed
stawiano ustawicznie jako podstawę, jeśli nie 
równowagi europejskiej, to wielkiej akcyi w du
chu postępu, unitaryzmu i liberalizmu, i jako 
uzupełnienie sojuszu trzech Cesarzów.

Skoro kanclerz nie towarzyszy Cesarzowi, 
polityka niemiecka musi doznać w tej podró
ży zawodu, który aby ocenić, potrzeba przy
pomnieć ważność i znaczenie, jakie do phnu 
podróży włoskiej przywięzywano w Berlinie, 
jak ją sobie przedstawiała cała liberalna opi
nia niemiecka.

Nie tylko o sojusz liberalnych idei i dążeń 
tu  chodziło, ale także o tradycye historyczne. 
Mówiąc bowiem o polityce niemieckiej, trze
ba koniecznie potrącić i o doktrynerstwo hi- 
storyozoficzne, którem ta polityka przesią- 
knęła. Z katedr bowiem profesorskich do ga 
binetu ministeryalnego przechodzą częstokroć 
w Niemczech te wrzekome wielkie poglądy o 
misyi historycznej, które służą dyplomacyi za 
droeoskazy. Prowadzą one często na awantur
nicze koleje i chcą wywrócić do gruntu całą 
przeszłość, mimo tego jednak lubią się przy
bierać w archeologiczne, że tak powiemy in
sygnia i bawić się w historyczne analogie.

Młode cesarstwo Niemieckie wepchnięte na 
tory tak skrajnie postępowe, rewindykuje so
bie tytuły spadku po cesarzach rzymsko-nie
mieckich i przeprowadza naśladownictwo aż 
do używania archaizmów, aby przemawiać, jak 
przemawiali Ottoni i ich następcy.

Wiadomo, że starzy cesarze niemieccy wy
wodząc prawo do światowładztwa od cezary 
zmu rzymskiego, ciążyli ustawicznie do W łoch 
i  do wiecznego miasta. Tą samą koleją chcia
łoby zdążać nowe cesarstwo, i z tego głównie 
powodu wydało walkę Rzymowi, aby tam, 
gdzie się przechowuje tradycya uniwersalne; 
potęgi, zatknąć swe zwycięzkie sztandary, l”- 
bo tylko w cywilizacyjnej walce. Naśladownic
two walki Gwelfów i Gibellinów na innem 
dziś polu, bo zupełnie a n ti- chrześciań3kiem 
Wszelako jak ongi, tak i dziś dążenia świa- 
towładcze cesarzów niemieckich znachodzą za
wadę w papiestwie, walczącem zawsze i wszę
dzie przeciw ubóstwieniu władzy, przeciw po
gańskiemu cezaryzmowi. I  rzecz dziwna, jak 
ongi tak i dziś papieztwo stoi na straży nie 
podległości włoskiej. Urok i powaga Piusa IX 
stojącego w tak stanowczem przeciwieństwie 
do obecnego stanu rzeczy we Włoszech, słu

żyła za tarczę osłaniającą rząd Wiktora Ema
nuela od składania hołdów cesarzowi Niemie
ckiemu w Rzymie. Mimo wszelkich pochlebstw, 
gabinet p. Minghettego czuje się nieco nieza- 
wiślejszym, mniej upokorzonym Wiktor Ema
nuel, gdy gościa przyjmuje w Medyolanie, a 
nie w stolicy.

Świetność przyjęcia będzie tylko objawem 
gościnności, równej jak w przyjęciu w Wene- 
cyi Cesarza Austryackiego; w Rzymie przeci
wnie Cezar nowy w myśl swych analogij bi- 
storyozoficznych występowałby jako spadko- 
jierca dawnych panów świata, a uroczystośoi 
powitalne wydawałyby się niemal hołdem len- 
niczym.

Na tem tle wiecznego miasta inaczejby się 
przedstawiało spotkanie króla, co obalił całą 
jrzeszłość Włoch i R*ymu a cesarzem i jego 
doradcą, (bo ks. Bismark byłby zapewne pp- 
eebał do Rzymu), co światu nową postać na

dać zamierza. Byłby to tryumf monarchizmu 
rewolucyjnego i cezaryzmu pogańskiego.

Takie też znaczenie cały obóz liberalny 
przywiązywał do tej podróży. Oczekiwali jej 
jako symbolu zwycięztwa ci wszyscy, co nie- 
dbając o wzmożenie się zaborczych dążeń i 
ubóstwienie arbitralnej władzy, pragną tylko 
upokorzenia kościoła i rozbratu z dawnym pp- 
reądkiem chrześciańskim.

pod względem praktycznym zawód to nie
zmierny dla polityki kanclerza niemieckiego, 
który wydając wojnę katolicyzmowi i papiez- 
twu, sądził, że będzie miał cały świat za sp- 
bą, a dzisiaj nadaremnie szuka w Europie 
sprzymierzeńca do walki z kościołem. Nieo
becność ks. Bismarka w Medyolanie dowodzi
łaby, że stracono już nadzieję znalezienia ta
kiego sprzymierzeńca w państwie włoskiem.
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KORESPONDENCYA „CZASU*!
W i e d e ń  19 października.

(J. H.) Diifi otwartą została seaya tegoroczna 
Rady państwa, której obie Izby rozpoazęły już 
aa dzisiejszym posiedzeniu prace parlamentarne. 
W Iibie PaaÓ7>, jak zwykle na pierwszem posie
dzeniu, porządek dzienny ograniczył się tylko na 
wybraniu kilku komisyj, prządczem preies książę 
A u e r s p e r g  wspomniawszy w dłuższem przemó 
wieniu o śmierci cesarza Ferdynanda dał także 
w gorących słow&ch wyraz współozuoia po stiaoie 
zmarłyoh członków Iiby: arcybiskupa Szymonb- 
wicza, br. Gołuchowakiego, arcybiskupa Bsndsjli 
i opata Reslhubera. Obie Isby wyrażą żal z powo- 
gu sgrnu Cesarza Ferdynanda N. Panu j wdowie 
pozostałej po zmarłym Cesarzu. Po załatwieniu for 
malności ks. Auersperg obu Izbom przedstawił no 
wo mianowanego ministra rolnictwa hr. M a n s f e l 
da. W Izbie niższej, jak wam już donióałem tele
grafem, minister skarbu przedłożył budżat p a n ik a  
na rok 1876.

Przediem z porządku dziennego dep. m szek u- 
zasadnił wmoBsk s*ój, aby rząd przedłożył pro
jekt do ustawy o poborze podatków, zmierzający 
do uproszczenia manipulaoyi przy poborze. "Wnio
sek przydzielono właściwej komisyi. Następują po

em sprawozdania dotyczące petyoyj przemysłowców 
żelaza, co do której sprawozdawca dep. S t o c k e r t  
imieriem komisyi wnosi rezolucyę, wzywającą rząd 
do jak najspieszniejszego przedłożenia ItSie zapo
wiedzianego programu reformy i wykończenia licij 
rolejowycb; dalej sprawozdanie wy dziś łu konfesyj

nego nad wnioskiem dep. Hoffer* względem admi
nistracyi funduszu religijnego. Wydział wnosi, by 
rząd przedłożył projekt względem ponoszenia ko
sztów nauki religii katolickiej przez fundusz reli
gijny, jak również projekt wrględem administracyi 
anduszu religijnego. Na obie rezolucye Izba zga

dza się po długiej dyskusyi.
Następnie zabrał głos mister skarbu bar. P re -  

t is,  przedkład jąo Izbie preliminarz państwa na 
rok 1876 Minister wyraża żyosecie, by projskt ten 
;ak najrychlej wzięty był pod obrady, tak, aby u 
stawa Bkarbowa jeszcze przed upływem bieżącego 
roku mogła być uchwaloną. Preliminowane w pier
wszej części budżetu na r. 1876 wydatki wynoszą 
razem 403,869,876 złr. W przeciwstawieniu do te
go ustawa skarbowa z r. 1875 wyznaczyła na wy
datki 381,370,906 złr., która to Borna w ciągu ro
ku podwyższyła się do 382,282 049 złr. Okazuje 
się z tego, że na rok 1876 preliminowane wydatki 
irzewyższają przeszłoroczne o 21,587 827 złr. Mi
no różnicy tak znacznej zapewnia minister, że u- 
dało mu się jeszcze przy tem w pojedynczych wy
działach zaprowadzić oszczędności, i że zwiększone 
tądacie ma przyczynę w produkcyjnej działalności 
ministerstwa handlu i rolnictwa, jak niemniej w 
zeiększonem wymagnnu na polu sprawiedliwości 
i szkół. Z porównania poszczególnych rozdziałów 
judtetu na rok 1876 z prresiłorocznym okazują 
się zaaczniejsze różnice, najpierw w rozdziale: Ra
da państwa, wynosząca 532,000 złr., z któryoh pół 
miliona wstawione jako dotacya na nowy gmaoh 
dla R id / pań.twa. Wymaganie mioiiterstwa spraw 
wewnętrznych jest większe o 97,000 złr. niż w r. 
1875; preliminarz ministerstwa oświaty o 349,000 
złr.; preliminarz misterstwa obrony krajowej o 5000 
złr.; etat ministerstwa skarbu ° 1 272,000 złr.; 
raiaistorstao handlu wymaga 24,257,000 złr., w po
równaniu więc z odnośną poiycyą budżetu przęsło 
tocznego w sumie 23,408,000 więo o 849,000 wię
cej, aniżeli w r. 1875. Tak samo rreUminarz mi 
nisterstwa rolnictwa w sumie 12,132,000 złr. wyż
szy o 268,000 złr. nad przeszłoroczny. Podo
bnież i etat mi usterstwa sprawiedliwości z sumy 
przeszłorocznej 20,500,000 złr-, a więc o milion 
cały, czego dowodem zwiększające się koszta wy
ży cienia aresztantów i pomnożenie kosztów.

E ta t em erytur poduióał się do 13,144 000 z łr  
to je s t o 668,000 złr. Subwencje ko le jow e ' 
gają v.eui.=g budżetu na rok przyszły l9 ,2b9,ooo, 
to je s t o 1,575,000 z łr . więcej »iźli roku prze
szłego; więcej także obeciy  budżet wymaga na do
datek do funduszów indemuizaoyjnyob, mianowicie 
o 46,000 złr. Oprt centowanio długu pańBtwa 
wymaga 2,508 000 złr. Amortyzacya długu w ro 
ku 1876 wynosi 18,000,000 złr., w przeciw
stawieniu do roku bieżą egc wymagającego tylko 
9 545,000 z łr., więc o 8,459,000 złr. więcej. Kwo
ta na opędzenie wydatków wspólnych podniosła 
jię nareszcie o 7,776,000 złr. Co się zaś tyczy 
pokrycia, ta  dochody państwa według preliminarz?, 
na r. 1876 w całości tylko 378,941,000 złr. przynieść 
mogą. Porównywaj%c więc prelim inarz wydatków 
w kwooie 403,869 876 złr. * m ającem i je Pokryć 
dochodami psńitw a, wynika na rok 1876 niedobór 
m kwocie 24,927(923 złr.

Bar. P r e t i s  omawiając poszczególne dochody 
państwowo, przedstawił przytem dość smutny obraz 
p3łożdfti& tinanaewego panstwa. Wywody jego tM- 
ko tu  i ówdzie znalazł? oddźwięk w zgromadzeniu. 
Minister zapowiada rifoimy w ustawodawstwie po- 
datkowem, które iob koniecznie już w ym aga, spo
dziewa się przez ssie niityik i usunięoia do ychczaso-

#ych niedogodności i nierównego opodatkowania, 
ale nadto i podwyższenia dochodów państwowych. 
W sprawie podatku od okowity i cukru toczą się 
rokowania z rządem węgierskim, wszelako tenże 
utawia wielkie trudności. Bar. Pretis wypowiedział 
także swoje zdanie oo do urfgulowania waluty, że 
tikowe okazuje się koniecznem, nadto dał bardzo 
zajmujące zestawienie cjfer wydatków państwa od 
r. 1868 do 1875, z którego się okazuje, jak po- 
potrzeby nadzwyozajne w tym przeciągu czasu od 
roku do roku raptownie się wzmogły, i ża p»ń- 
stwo w tym czasie 290 milionów wydało na insty- 
stycye i inne oele produkcyjne.

Wreszcie zapowiada minister zaprowadzenie no
wych podatków, n. p. od olejów skalnych, zmianę 
podatków od przeniesienia własności nieruchomej, 
podwyższenie opłat stemplowych i reformę ustaw 
o należytościach i stóaownie do tego przedkłada 
Izbie dwie nowele, które niebawem wzięte będą 
pod obrady. Niedobór prawie 25-milionowy ramie- 
rżą pokryć w trojaki Bposób: o z t e r  ec h  milionów 
spodziewa się nadwyżki w dochodach właśnie przez 
owe nowele osięgnąć się mających z podatku cd 
przeniesienia nieruchomośoi, z opłaty stemplowej, 
z podwyższenia stempla w ogóle— stempel 12 -cen- 
towy ma według noweli kosztować 20 o., 36-cen- 
towy zaś 50 centów — itd. Trzynaście milionów 
chce uzyskać w drodze nadzwyczajnej operacyi kre
dytowej a więc zapewne przez wydanie t. z. Schatz- 
bom. Besztającą zaś jeszcze sumę wypadnie po 
kryć przez wydanie 11 milionów tytułem renty po 
kursie 70 co przyniesie 7,700,000 złr.

Przedłożenie ministra przydzielono komisyi skar
bowej. Wrażenie, które sprawiło, nie było najle 
psze. Następne posiedzenie we o z wa r t e k .

P a r y ż  15 października.

(B .)  Ostatnie, przed powrotem Zgromadzenia 
Narodowego, posiedzenie komisyi nieustającej przy
padło wczoraj a przedstawiało więoej zajęcia ani
żeli się tego spodziewano. Ks. Audi ffret-Pat quier 
uprzedził komisyę, iż rząd z peanem oznajmieniem 
«yatąpi. Jakoż wice-prezes gabinetu za przybyciem 
oświadczył, iż rząd postanowił uprzedzić komisyę 
nieustającą o zamiarze dopominania się, aby Zgro
madzenie Narodowe na czele porządku dziennegc 
zapisało ustawę wyborczą. Po zastrzeżeniu, iż izba 
jest pauią swojego porządku dziennego, co zresztą 
Bnffet wprost potwierdził, członkowie komisyi pod
nieśli zapytania dotyczące fałszywych depesz ajen- 
oyi Havana z 4go października, które poprzedziły 
ostatnie postanowienie W. Wezyra w sprawie ku
ponów tureckich oraz oo do kolei żelaznej, która 
dla obsługi Izby francuskiej ma bardzo niedogodnie 
przecinać miasto Wersal.

Po wozorajszem oświadczeniu Baffita najbardziej 
Jekawam jest dzisiaj zagadnienie oo do sposobu, 
w jaki za powrotem izby zachowają się lewioe, — 
mianowicie zaś, czy się zgodzą wprost na posta
wienie kwestyi ministeryalnej na grunoie ustawy 
wyborczej, ozy też, aby możliwemu upadkowi g»- 
óiuetu nadać większą doniosłość, nie zeobcą po 
przedzić dyskusyi nad tą ustawą interpehcyą do 
tycząoą ogólnej wewnętrznej polityki rządu. Ławi
com się zdaje, a nie potrzebuję powtarzać, ile 
reeoz ta dziś jeszcze jest wątpliwą — że na grun
cie ustawy wyborozej mają zapewnione zwycięstwo. 
Lecz takie zwyoięstwo nie wydaje się im wystar- 
izająoem; lękają się, aby upadek gabinetu spowo
dowany przyjęoiem przeciwnego rządowemu syste
mowi głosowania, tą jedycie sprawą mógł być wy
tłumaczony i nie uwydatnił tego, oo lewioe najsil- 
liej uwydatnić by pragnęły, że sprawa głosowania 
jest tylko środkiem pobioia gabinetu, a oclem po
tępienie oałej polityki Buffeta jako sprzeciwiającej 
się konstytuoyi. Bez zaprzeczenia tego rodzaju zna

czenie może mieć jedynie upadek gałinetu spowo
dowany dyskusyą o szerszych rozmiarach a do 
takiego znaczenia upadku interpelaoya o ogól s ej 
polityce gabinetu naturalnie doprowadućby mogła, 
idyby ogólna polityka Buffeta nie miała w Izbie 
za Bobą większości, lecz o tem powątpiew ć się 
godzi; szczerze przeto wątpimy o powodzeniu po
dobnej interpelacyi. .

Zresztą, jeżeli prawdą jest, że lewice szczerze 
pragną rozwiązania laby, to zaprzeeryć t ’udno, że 
podniesienie takiój interpelacyi opóźnić musi, i to 
koniecznie, choćby o dni kilka rozwiązm-ie I «r>y- 
W razie upadku Buffita na gruncie interp*l»ryi 
trzeba będzie czekać złożenia nowego gabinetu d a 
przystąpienia do dyskusyi nad ustawą wybrrezą,
» przed powzięciem postanowienia w tej sprawie 
nioby nie było trudniejszego nad złożenie gabinf tu, 
któryby tylko parę dni życia mógł widzieć przed 
*obą. Jest przeto nadzieja, którą zresztą podzie
lamy, Że w interesie tego rozwiązania I«by, które
go lewice cd tak dawna się domagają, na zebra
niach tyoh grup, jakie około 25go b. m. odbyć się 
mają, powziętem zostanie postanowienie prostego 
oparcia żądania Buffeta co do zapisania na po

rządek dzienny ustawy wyborozćj.
Na ostatniój radzie ministrów postanowioneroi 

nareszcie zostały zmiany administracyjne w obsa
dzeniu posad prefektów. W dzisiejszym Journal 
oficiel spodziewano się już znaleść te zmiany, z 
kt rych jedna daje nareszcie zadośćuczynienie mie
szkańcom Lugdunu, powołująo prefekta Ducroea 
na stanowisko dyrektora spraw Alg etyi w mini
sterstwie. Jest to więc zadeśćuozynieme obustron
ne. Buffet dał się przekonać nareszcie, że zatrry- 
manie dalsze Ducrosa w Lugdunie, w chwilach 
szczególciój powszechnych wyborów, mogło być 
sskodliwem dla rządu, UBtąpił przeto i zabiera nie
miłego miastu prefekta. Lacz z innój strony, nie- 
chcąc zadać fałszu samemu sobie i własnym o- 
świadczeniem wdzięczności dla zasług położonych 
przez Dacrosa, wynagradza go powołaniem na
wyższą posadę. . , .

Po długiój, ciężkiój i bolesnój chorobie nejwybi- 
tdiejsry z f-anenskioh rzeźbiarzy Carpeaux ztkoń- 
zył kilkuletnią mękę życia i artystyczny żywot. 

Pogrzeb jego odbył się wczoraj z niezwyczajną 
świetnością i udziałem równie wybitnćj jak szero- 
iiój pabliozueśoi. Minister oświaty, dyrektor wy
działu sztuk pięknych, dyrektor szkoły sztuk pię
knych postępowali obok trumny, a p de Chenie- 
vicier tyle sympatyczny dyrektor wydziału, poże
gnalną mową uczoił zmarłego na cmentarzu. U- 
dział reprezentantów władzy w obebodsie pogrze
bowym jest tu uważany za protestacyę przeciw 
namiętnym krytykom, jakie niektóre diieła Car- 
peaux wywołały w stronniotwie katolickim.

P e t e r s b u r g  15 piździernika.

Pozwólcie mi poruszyć kwestyę nie nową wpraw
dzie, gdyż jakto mówią, wróble o niej świszczą na 
dachu, ale kwestyę piekącą i gr< źną. Chcę mówić 
o szerzącym się w Carstwie nihilizmie i socy' li- 
amie. Dzieją się tu pod tym względem rzeczy nie
słychane w sferaoh dotąd niedostępnych tym do
ktrynom. Powiem wam tytko n. p. że córka t e- 
wnego senatora przepędza noce w towarzystwie 
parobków folwaroznycb, aby prowadnć p-^paganćę 
aocyalistycaną, a człowiik, który ma 4000 rs. ca
łego majątku, oddaje go na te same cele.

Tajny wpływ, ukryta jakaś siła działa, micta 
się tu i nie da się owładnąć. Uwięziono tysiące 
osób, a cierpienia jakich doznają zamias _ odstra
szać, działają w wręcz przeciwnym duchu Im sroz- 
sze są prześladowania, tem bardziej złe uę roz
plenia. Jakiś ozar nieprzeparty opanowuje umysły, 
to już nie szał, to zaraza. Rząd odzywa się do

Częśó uteraoko-artystyozna.

WALLENSTEIN W TATRACH.

Miarą cywilizaoyi i ogłady obyczajów, jak po
wszechnie utizymują, jest bezpieoeeństwo osób na 
publicznych drogach. Jeżeli podróżny może przeby
wać obce sobie okolice, zamieszkane przez ludzi 
z którymi rozmówić się niemoże, a nigdzie nie- 
spotka go napaść, owszem gościnne przyjęcie— już 
to wystarczy za najlepsze świadectwo moralności 
publicznej. Wyspa „Zielonego Erinu“ tem się naj
więcej chlubiła, że młode dziewcze mogło ją w dłuż 
i szerz przewędrować bez innej obrony, prócz jej 
niewinności, i gałązki w ręku.

Może nie tak poetycznie dałoby się powiedzieć
0 Polsce; ale to pewna, że dawniej, kiedy nic nie- 
wiedziano o postępie oywiliz&cyi, obcy podróżny 
wprawdzie mało wygód znaohodził po naszych go- 
śoińoaob, ale gościnność i bezpieczeństwo znaleść 
mógł wszędzie. Jak zaś były łagodne obyczaje ludu 
jaka uprzejmość ludzkości i wyrozumiałeść w wyż 
szych stanach — najlnuiej objaśni nam przykład 
który tu podajemy. Znaleźliśmy w dokumentach 
świeżo ogłoszonych do źyoia dawnego Wallenstein*'
( Wallensteiniana v. B r  Edmund Schebek. — Prag 
1875) znanego u n*B z sławnej trsjedyi Szyller*
1 z wojny trzydziestoletniej — kawałek interesują
cego pamiętnika spisanego przez barona Hanryka 
H eaerle z Chodau, gdzie opowiada podróż z Pre- 
szowa przez hrabstwo Soiskie, Tatry i Polskę do 
Pragi podczas zimy r. 1604 na 1605.— Taka prze
prawa w ostrej porze, przez te trudne do przeby
ci* góry i to przed 270 laty, kiedy niebyło bitych 
gośoińców, ani wygpdnych karczem, a ludność, jak
by Przypuszczać należała żyła w stanie pół-dzikim— 
musiała prsedstawiać wiele niebezpieczeństw, oso
bliwie dla endzoziemców, nieumiejąoych języka 
wkraozająoyoh zbrojno, i to bez żadnej rekomen 
dacyi.

Tymczasem z relacji, która tu w skróceniu po
dajemy, łatwo eię przekon&ć, że podróż nawet 

w tyoh niekorzystnych warunkach odbyta przed 
trzema wiekami, poszła gładziej niżby się można 
spodziewać. ,

Hieserle rotmistrz czeskiej jazdy i Albrecht Waia- 
stein kapitan czeskiej piechoty wysłani byli z Wę
gier od swoich pułków, do komend wartowniczych 
w Pradze, z naleganiem, aby opatrzono żołnierzy 
w pieniądze i umundurowanie, ponieważ największa 
nędza panowała w wojsku oesarskiem. Puszczono 
się więc najkrótszą drogą przez Karpaty.

„Z orszakiem dwudziestu ludzi puściłem Bię z Pre- 
szewa z pa^em Waldsteinem (mającym przestrze
loną rękę pod Kcszycami) i z niemtłem niebezpie
czeństwem, dostaliśmy się do Spiskiego zemku do 
pana Krzysztof* Turzo, który nas grzecznie przy 
ął i ugościł, a dla bezpieczeństwa od wałęusją- 

cych się hejduków i Tatarów, przydał nsm eskortę 
z piętnastu ludzi, którzy nam towarzyszyli do Kee- 
maiku. Ztąd kierowaliśmy się przez Tatry do wsi 
Dębna leżącej na polskiej stronie; atoli kopiąo się 
w zaspach śniegowych przez te góry, doświadczy- 
ilmy przykrego zimna, na czem najbardziej cier- 
nała nasza słnżba będąc licho odziana; przebiera- 
ąc się tak spotkaliśmy jadącego w saneczkach po
słańca pana starosty (mylnie pisze Hieserle woje
wody) Czorsztyńskiego, odzianego antą wilczurą. 
Owóż jeden z żołnierzy p. Waldsteina, który się 
w tyle pczostał, zdarł wilczurę z tego Polaka, i sam 
się w nią ubrał. Ale ów chłop oiebył bity w cie
mię 5 krótszą drogą wrócił się do Czorsztyna i swe
mu pana opowiedział przygodę... My nie wiedząc 
o niczem, wł śnie wieżdżsliśmy w ciasny wąwóz, 
kiedy przypadł kozak na koniu, i niemogąo nas 
minąć wdał się * nami w rozmowę wypytując o no
winy a  Węgier. Gdyśmy jednak wyjechali z wąwc 
za, wyprzedził nas i wpadłszy do najbliższej wsi, 
Rej Iow (?), kazał bić na gaałt. — Będąc w dnobu 
przekonani, że to niespotkamy nieprzyjaznych uspo
sobień dla wojska oesarakiego, wjechaliśmy bez ża
dnej obawy do wsi, przypuszczając, że są to zwy
kłe ostrożności P««d ludźmi zbrojnymi. Atolilobej 
r*gw#zy się, ujrzębsmy wychodzących z zamku ja

kie 150 hajduków, którzy nam tył zajęli. Widząc 
się otoczonymi zbrojnym ludem — jako świadomy 
oolskiego języka, zapytałem, co to ma znaczyć? - 
Ów kozak, co kazał na gwałt uderzyć. Błysząc 
mię przemawiającego po polsku, krzyknął na gó
rali, żeby ani nie uderzali, ani strzelali uo nas; 
oświadczając pizytem, że spełnia rozkaz swego pana, 
ponieważ jeden z naszych ludzi, odważył się ze- 
drzyó wilczurę z wysłanego przezeń sługi; czego 
uiepowinien się był dopuśoić w przyjaznym kraju; 
przeto powinniśmy go wydać wraz z wilczurą 
i dodał jako pan starosta Czorsztyński, prsy- 
rami nag ugośoić i w żywność zaopatrzyć. Ledwo 
skończył, zjawił się ów obdarty chłop, i wskazał 
tego, który mu wziął wilczurę. Pojmano go też 
zaraz i poprowadzono na zamek. Niewiedząc oo się 
z nim stanie, prosiliśmy kozaka, aby mu życie da
rowano; co też on przyobiecał.

Niechoąc tu dłużej przebywać, ani czekać na ich 
ugoszczenie, prosiliśmy, aby nam pokazano drogę 
do Dębna. Górale przeprowadzili nas z ćwierć mili 
za wieś, lecz dalej iść niechcieli, dopóki im nieza- 
płaoimy. Wyjąłem dukata i dałem im; kopiąc się 
irzez śniegi, stanęliśmy przed wieczorem w Dębnie,
wsi rozległej. .

Mało zastaliśmy chłopów we wsi; albowr-m wię
ksza ich część poszła do wsi sąsiedniej na odpust. 
Niepodobieństwem było puszczać się dalej pod noc 
w takie zimno, zwłaszcza na pomęczonych koniach. 
Udaliśmy się przeto do mieszkania wójta: a że 
nikt z czeladzi niebronił nam, więc kazałem zno
sić nasze rzeozy... Wszakże jeden z parobków po
biegł do drogiej wsi, dając znać swemu panu, to 
jest wójtowi że Niemcy dom jego najechali. Wójt 
słysząc o nieproszonych gościach, rozesłał do są- 
siedoich wsi o pomoc, i niebawem stanęło ze trzy
stu górali pod bronią. Cały ten tłom z wielkim 
krzykiem zwalił się w nocy i obiegł podróżnych. 
Niewiedząc co to znaozy, przemówiłem do moh po 
polsku w tym sęsie, te  jesteśmy ozeebami, że przy
bywamy nie w żadnym zły® zamiarze, leoz chce
my tylko na noo przytułkn> aby się cgrzać, i po
silić, a za wszystko zapłaci®/ gotówką. Nie wiele 
to iob przekonało, gdyż ciągle odgrażali się, jakby

nas chcieli uśmiercić, i ciągle spoglądali na wójta 
ozy nie zakomenderuje: ognia! a przytem obsa
dzili strażą i drzwi i okna, tak żeśmy się zno
sić nie mogli z naszymi ludźmi będącymi^ przy 
toniach. W kcńcu udało się nam grzecznemi sło
wy zmiękczyć pana wójta i przeciągnąć go na na
szą stronę, on też rozkazał chłopom ustąpić, lubo 
trndno mu było; ale gdy nasi ludzie przybyli, mo- 
i libyśmy ich wyparować z izby, i zamknąć się ; 
tłum ten jednak nie wpierw się rozszedł, dopóki 
nie wystawiliśmy trzy bńozek piwa, a gdy już do
jrzę podpili, rozeszli się do domów. Uspokoiwszy 

żądaliśmy aby d a z h  dano jtić  ro zapłatę. Za 
adlo kazali sobie w dwójnasób płaoió, a wszystko 

co nam podsli zamiast imbirem zaprawne było 
dzięglem, która podług nich miała bjć dobrą ra  
te ciężkie mrozy. Kiedyśmy tak siedzieli u stołu 
przybył ów kozak i przyprowadził ze sobą słogę 
>ana Waldsteina, przynosząc oraz pozdrowienie dla 
nas od swego pans, który przekonawszy się że ton 
żołnierz z potrzeby zdarł wilczurę z posłańca, 
odsyła go nam z powrotem. Po tyln tarapatach, 
iirzeczność ta była dla nas prawdziwą niespodżian 
ką. Prosiliśmy kozaka żeby w naszym imieniu po
dziękował Staroście; a przytem opowiedzieliśmy 
przygody jakie nas od chłopów spotkały. Kozak 
strasznie się zżymsł na chłopów i przyrzekł do- 
nieSĆ swemu panu te wszystkie ich sprawki. Na
stępnie opowiadał ów słnga p. Waldsteina, ża kie
dy w zamku stawiono go przed starostę, ten go 
zapytał, dla czego obdarł w Tatrach jego posłańca / 
On na to odrzekł, że licho ubrany uozynił to z po
trzeby, a nie dla rabunku, bo nic mn więoej nie 
zabrał. Starosta prawy szlaohcic, kazał go nakar 
mić i napoić, wypytywał o nowiny z Węgier, o po 
wód ich podróży, * w kcńcu dał mu talara,wuu u*. -  _________________. 1 ka-
zaTodprowadzić.’ Taka grzeczność ze strony staro
sty wielce nas zobowiązała.

Nie kładliśmy rię spać, bojąc się o 
ozy, tylko spędziliśmy noc na rozmowie z wójtem i 
kozakiem, który się dał nam poznać jako togi żoł
nierz. Zo świtem pożegnaliśmy jednego i drogiego 
a śmiejąc się * naszych wczorajszych przygód, pu- 
śoiliśmy «ę w dalszą drogę mająo do przebycia

szeroką zamarzniętą rzekę (zapewne Dunaje<) na 
rtórej jednak załamały się nasze konie i sanie. 

Zmoczeni i obmarznięci przenocowaliśmy na dru
giej stronie, we wsi Klikuszowy, gdzie znowu za drc- 
i je pieniądze nakarmiono nas potrawami zepra- 
wnemi dz'ęglem a nie imbirem.

Nazajutrz dotarliśmy do Jordanowa, gdrie po 
raz trzeoi rzuciło się na nas pospólstwo, o ś w ia d 
czając że jesteśmy jeńoami króla polskiego, te  mu
simy oddać nasze konie i rzeczy, a sami pójść go 
nas zaprowadzą. Zapytaliśmy ich jakiem prawem 
mamy pójśćV je n s tw o , kiedy ® edal.śm yJsdajj 
do tego przyczyny, a nasz Cesarz z Król po 
skim w najlepszej zostaje P f ^ ^ p i .  Na to cm. 
a jakże bez królewskiego pozwolenia śmieme w ta 
klej siła przechodzić te góry; zapewn* 
szpiedzy węgierscy, przysłani tu, aby robić zebur^e- 
nie. Inni znowu twierdzili, że jesteśmy kutcy, k ó- 
rzy prrekradli się przez królewską komorę aby cia 
nie opłacić, dla tego trzeba nam rzeczy le szc  bem> 
fiskować. Po dłngicb tłómaczeniach się, poka
raliśmy im nasze papiery i listy pana Basta pisa
ne do Cesarza i Stanów Królestwa Czeskiego, gro
żąc że skarga będzie zaniesioną do Król* polskie
go na takie gwałty czynione podróżnym. Kilku roz
sądniejszym udało się uspokoić wzburzone pospól
stwo. Powiedziano nam, że mamy przed sobą wol
ną drogę, a jeżeli chcemy zostać na noebg, do
starczą nam wszystkiob potrzeb i owsa dla koni. 
Podziękowaliśmy im, pragnąo jsk najprędzej wy
rwać się z tych gór, i zaraz ruszyliśmy dalej do 
Ślemienia, ksi dfcgfcj na pół * i lf ,  gdzie niezna- 
lazłszy ani mięsa, ani chleba, ani owsa, trzeba by
ło posyłać tf pół mili dalej, aby dostać tego wszy-
atkiego. «inisrr* f<~xisb Mnie ,

Na szczęście była to ostatnia stacya w tych gó
rach, gdzieśmy prze* dziewiętnaście mu me tyle 
od ludzi, ile od zimna, niewygodnych karczem, i 
orze praw przez wody, doznali niemało przykrości. 
W kraju tym próoz chleba owsianego na pół z gro
chem, prócz wieprzowiny i ryb zaprawnyih dzią- 
cieliną, nie było nio innego do jedzenia, a *» E*- 
pój tylko piwo owsiane czy też * dzikach jabłek, 
a wszystko szalenie drogie.



wszystkich tadzi dobrze myślących, aby ms pray- 
szlt w r-omon, lec* liczba tycb, coby mogli i po
winni dziali ć, jest tsk szczupła, podczas gdy tyoh 
przeciw którym dzsaiaćby trzeba, jest jak piasku 
w m rzu.

Raoh tea idąoy z dołu, z głębin przepaści, przy- 
p-a -ia o zawrót głowy tych, co z góry nań patrzą. 
Europa zaczyna jaśniej i zdrowiej zapatrywać się 
a a  sccyslizm; tu rozmiary jego stają się z każdym 
dniem *eer*ze. Osoby bardzo wysoko stojące przy- 
p sutą tę propagandę machiaacycm numieckim. 
Nie śmiałbym togo twierdzić, brakuje bowiem do- 

rdów, to jednak pewna, te  wielkość, siła i wpływ 
Rgjyi ma wielu zazdrosnych w Berlinie. Nie mo
gąc w istocie pętędse Rosy i inaczej położyć tamy, 
być mc*e, Sta jest usiłowanie, aby jej zaszczepić 
tego raka wewnętrznego.

C s irz nio samodzielnie nie robi; podsuwają mu 
różni najróżnorodniejsze idee do wyboru, a gdy 
się której czepi, już jej nie odstąpi nigdy. Ci co 
go znają, wiedzą jak się brać do tego i kierują 
nim według wcli, Btrzegąo się tylko iść otwarcie 
wbrew j- go myśli, lecz zawsze cel osiągną podko
pu ąo ją zręisnie i nieznacznie. Uparty w najwyż
szym stopniu, cesarz Aleksander sam nic nie sta- 
Bowi, lecz mimowiedaia ulegawpływom sw« go oto
czenia. Przestając ciągle z ludźmi wyższej wiedzy, 
przyswoił on Bubie pewien połysk zewnętrzny, który 
ua razie łudzić może. Baszta rodziny cesarskiej 
niewyjmnjąo oesarzewioza jest tej samej miary. 
Jeden tyiko W. Książę Konstanty ma wyższy u- 
mysł, lecz brak mu konsekwenoyi w działaniu. 
Wszyscy lubią życie łatwe, grę i kobiety, wszelka 
rzecz poważniejsza jest im wstrętną.

J-dyne stronnictwo ultra-rosyjskie Milutina i 
spółki zdaje się mieć przyszłość. Gdyby oerarz u- 
jsarł, mogłyby zajść wielkie zmiany, byleby nibi- 
l:zm nie stanął im w drodze, gdyż wszystko może 
sparaliżować przestrach przed katastrefą sooyalną.

Wiadome wam powodzenie Rosyi w A*yi środ
kowej, tam jest ono jakby usiebis znająo na wy
lot i teren tycb, z którymi ma do ozynitnis.

[dni* do obejmowapia i wykonywania 
ctcści górniczych.

Kraków 20 października. Od kilku dui ob
raduje tutaj, a racsój spisuje już tylko protokóły 
z poprzednio dokorauych czynności komisya mię; 
dzynaredowa wydelegowana przez rządy austryseki 
i rosyjski w sprawie regulacji brzsgów Wisły.
C denkami tój komisyi są: ze strony austry&ckićj 
p. T o m e k  o. k. starszy radca budowniczy z n 
działem właściwych inżynierów miejscowych w po
wiatach tarnowskim, tarnobrzeskim i krakowskim; 
za strony rządu Królestwa Polskiego inepskter in- 
żynieryi i radca kolegialny p. K o s t e n e c k i  o- 
raz inżynier dystancyi pierwszćj p. R us s i ać ,  0- 
gfilcem zadaniem kemisyi tój w roku bieżącym by
ło wspólne zbadanie postępu dzieła regnlscyi Wi
sły i umówienie się obopólne względem robót w 
przyszłym roku prowadzić się mających. Roboty z 
strony austryaokiój o wiele więećj postąpiły na
przód, niż ze strony Królestwa Pclskiego; powodu 
domyślić się łatwo, gdyż Austryn pomimo przy 
krego p ,ł .żeria finansowego robi znaczno wydatki 
si» budowle wodne, gdy tymczasem rząd Królestwa 
Polskiego zaledwie 30,000 rubli przeznacza rocznie 
na ten cel. Dla tego też wskutek daleko posunię
tych robót! po Btronie austryaokiój, napływ wody i 
jśj naciek na stronę Królestwa Polskiego począć 
się tak silnym okazywać, że rząd tamtejszy widz: 
się zniewolonym do pośpiechu z swój strony. Zda
je nam się jidnak, iż przedewszystkiem zacząć 
trzeba od podwyższenia kwoty na rcgulacye Wi
ały, gdyż 30,000 rubli jest kwotą tak drobiazgową, 
iż o widocznym postępie robót mowy być nie mo
że, a to tem więcój, że przestrzeń przedmiotem 
regulacji będąca jest bardzo znaczna, bo od Za 
wichostu aż po Niepołomice. W tym reku rozpo
częła kemisya swe prace 25go września w Tarno
brzegu, a skończy je prawdopodobnie w tyoh dniach 
w Woli Bstorskiój.

Prezydyum Namiestnictwa mianowało kanoelistów 
powiatowych Edwarda K o l m e r a  i M cbała Mar 
c i n k o w s k i e g o  sekretarzami powiatowymi.

Seweryn C h r y ś c i ń s k i ,  były dyrektor górni 
ctwa i hnt, został uchwałą Starostwa górniczego 
w K akowie mianowany zaprzysięgłym miernikiem 
gór iozym t  siedzibą w Krakowie, a wykonawszy
d. 9 t. m. przysięgę, upoważniony jest od tego

W i e d e ń  19 październiki. D/iś zebrała się 
Ra^a państwa po sisdmiomiesięcznom odroozemu, 
które trwało od 20go marca do l9go pfcźizieraskft.
Na pier wszem posiedzeniu złożył minister skarbu 
jrelimiaatz budżetu na r. 1876. C zęśc ią  wczoraj
sze telegramy, częścią list nasz tuedeński wyczer
pują sprawozdanie z pieuwszego posiedzenia.

  W wiilu w wypadkach rekursów przeuiw wy
miarowi kwot do funduszu religijnego, zrobiono 
spostrzeżenie, że rekurujący nie znają motywów 
wymiaru, owszem dowiadują się o nich dopiero 
z orzeczenia wydanego w skutek rekursu. Szcze  ̂
gólniój odnosi się to do wypadków, w których 
władza krajowa w skutek zmiany w pozycyach do
chodów i rozchodów inaozój o b r t  chowała kompe
tencję beneficjantów i klasztorów obowiązanych 
do opłacania kwoty, jak one same. Ponieważ pro 
oećnra taka nie odpowiada słuszności, albowiem 

I rekureoci nie wiedzą, przeciw któremu punktowi 
wymiaru stosować mają swój wywód, a przez to 
rośnie tylko liczba rekursów, i ponieważ przypu
ścić można, ż j  w  razie znajomości motywów wy
miaru w wielu wypadkach zsn-echauoby teknrsu: 
przeto minister wyznań i oświaty rozporządził co

^ lJ^ W e  wsaystkioh wypadkach, w których dla 
wymiaru kwoty do fanduszu religijnego zaprosa 
dzoao nową fssyę czyto doohodów i rozchodów w 
celu obliczenia kompetencyi według § 4 rosp,
25go marca r. b., ozy to poszczególnych części ma- 
ątku w oolu ustano ffieoia lub zalany kwoty we- 
dług §§ 2 i 34 tego samego rozporządzenia, wła
dza krajowa przytoczyć wiana w uwadze do naka 
zu płatniczego cdaośny powód, jeżeli wymiar kwo
ty osarła na innój zasadzie, a nie na fasyi.

2) We wszystkich innych wypadkaoh winna 
dza krajowa, jeżeli z wniesionego rekursu "Mfy- 
*a nieświadomość motywów wymiaru, uważsć ten 
cekurs jako przedstawienie i podać zaraz strome 
rekurojącój motywa wymiaru, pozostawiając pono
wnie jój ten sam termin prawny do wnie*ie«us ra-
kursu. , . ,  . .

3) W ten sam sposób postąpić należy w 
tycb wypadkach rakursu w zawieszeniu będąoysb, 
w których nową fasyę spisano, a wymiar kwot* 
do fauduszu religijnego nastąpił btz zawiadomienia 
itrony w powyższy sposób o motywach wymuru

— Micister wojny wydeł 15go b. m instrukcję
00 do postępowania z jednorocznymi ochotnikami.

1 Instrukcja ktadzie główny nacisk na to, *o celem 
instytucyi jednorocznych oobotoieów w pierwszym 
rzędzie jest wykształcenie oficerów rezerwy, a na
stępnie oświadcza stanowczo i wyraźcie, że wolę 
jest Cesarza, „aby jednorocznych ochotników wpra
wdzie z całą surowością pilnowano w sąeł- Uniu 
obowiązków służby wojskowój, lecz aby się to dzia
ło z tendo cyą przychylną tak, iżby w dążności 
do uzyskania wyższego stopnia wojskowego byli 
wzmacniani i zachęcali.** Iastrukoya mówi dslej, 
iż przedewszystkiem potrzeba dążyć do praktyczne
go wvkształoen;a jedarrocznych ochotników i rc«- 
S S  te Ci W ciągu roku służby mogą osią
gnąć tylko Btopień kaprala. Udzielenie wjższych 
stopni zawisło od ostatniego rgffcmisu.

— Na posiedzeniu komisyi akarbowej srjmu wę
gierskiego w d. 15 b. m. rozprawiano nsd pośra- 
daiemi podatkami. Bardzo żywe rozprawy tocyły 
[się nad preliminarzem podatku gruntowego, peda- 
1 tku zarobkowego, górniczego, podatków od pro-
centa i od rente, nr reszcie pedstku od przednę 
biorstw i towarzystw mających składać rachunki 
Przeważnie przemawiano w tym duchu, iż minister 
urelimiuowsf za wysoko te podatki. Minister bro
nił się z niezwykłą energią. Oświadczył on, że pre 
liminarz podatku gruntowego, który w tym ro u 
jest o jeden milion wyżisy niż w roku zeszłym, 
jest bardzo umiarkowany. Według dotychczasowych 
obliczeń należy spodziewać się, że podatek grun 
to«y przyniesie 2V*niiliona. Po przemówieniu ku
ku mówców, którzy nie spodziewają się tak wysr- 
kich dochodów z podetku grantowego, tudzież po 
przemówieniu br. Sennyeyn, który wskazywał na 
wzmagajooe sif w krają ubóstwo, wstawiono kwo 
tę przez rząd preliminowaną. Przy innych redzi, 
jach podatków powyżej wyliczonych, wynosi nad
wyżka według preliminarza ministra 37a miliona 
zł. Podniosły się przeciw temu ostre zarzuty, 
mianowicie te, ża wśród obecnych stosurków aa

ely spodziewtć się zmniejszenia dochodów z po
datku zarobkowego. Minister nie odstąpił od kwot 
preliminowanych, wykazując, że spodziewa się wyż
szych dochodów nie w skutek podwyższenia poda
tków, lecz w skutek sprawiedliwszego podziału 
nowych podatków.

Serbia.
D . licznych kwostyj, będących Irfidlem aapry- 

żonego Btsst&n&u międ?y Turoją a Serbią, przybyła 
w ostatnich czasach kwestja wysepki na rzeoe Dn- 
nio. Polit. Corretp. podaje w liś ie z Konstanty
nopola bliższe wyjaśnienia tej dotychczas mało zna
nej sprawy. Wysepka, o której mowa, była jak 
twierdzij Serbowie, jeszuze przed sześciu laty czę 
ścią integralną stałego lądu, i należała do gminy 
erbskiej Brazynj, Dopiero w ?. 1869 wskutek wy

lewu Driny, oderwał się od lądu kawał gruntu, 
mający około 25 mitrów szerokości, i tym spoBO- 
bem powstała o*a wysepka. Serbowie, chcąc się 
dratać do idei, musieli przebywać całą szerokość 
spławnej rzeki, podczas gdy Bośniacy mogli się do 
niej dostać nswet bez pomocy czółna, ponieważ 
dawce łożysko rzeki wyschło prawie zupełnie. Nse 
ulsga także wątpliwości, że wysepka ta wkrótce 
już przestnrie być wyspa, i złączy się zupełnie 
z lądem stsłym Bośnii. Owóż kwestya jest nastę- 
pojąca: Linią graniczną [siądzy^ Bością ft Serbią 
jaat w myśl traktatów rzeka Drina. Gdy zaś wy- 
aeoba owa przytyka prawie bezpośrednio do lądu 
uośniaokiego, posiada Buśaia obeonie kawałek kra
ju, który przedtem bezsprzecznie należał do Ser
bii. Byłoby to krzywdą dla mieszkańców Brazyny, 
gdyby im chciano odebrać kawał icb gruntu, lecz 
z drugiej strony nie mogli Turcy tprzyznać Serbom 
zwierzchnic twa terytorialnego nad przestrzenią, fató- 
ra obecnie tworzy integralną część Bośnii. Zresztą 
wysepka ta jest ważną poiyoyą strategiozną, która 
"Mwiłeby Serbii nejści* terytoryum tureckiego. 
Najprostszym na pozór sposobem rozwiązania tej 
kwcatyi byłoby zakupie ie tej wysepki przez Tur- 
oyę, Ucz Serbowie rigdy nie przystaliby na to, 
stóż bowiem może zaręczyć, czy Drina w przystę- 
łie złego humoru nie oderwie kiedy połowy Ser- 
lii i nie przyłączy jej do Bośni? Dwa razy, t. j.

r. 1872 i 1874 zejmowały eię kemisye mięszane 
rozstrzygnięciem kwestyi własności tej wysepki i 
dwóch innych jeszcze mniejszych, które wedle twier
dzenia Serbów również prądem rzeki zostały oder
wane i przyłączone do gruntów bośniackich Bogi- 
czowic i* Małej Siganli. W obu ostatnich wypadkach 
podzieliła się Drina na dwa spławne ramiona w ton 
śuosób, *« jedno płynie po serbskiej, drugie po bo 
śniackiej stronie, a Serbowie mimo protestu rsądn 
tureckiego uprawiają obie te wysepki. Pan Megs- 
zynowics obecnie agent dyplomatyczny Serbii przy 
W. Percie, b*ł przewodniczącym drugiej z  tycb 
komisyj. które' zresztą obie zostały rozwiązane, nie 
rozstrzygnąwszy kwestyi, tak łatwej na pozór. Przed 
tilku miesiącami zgodziła się Porta z Serbią na 
ustanowienie trzeciej kemisyi, lecz tymczasem wy
buchło powstanie (w Hercegowinie, a rokowania i 
zamierzone załatwienie taj sprawy, musisły być od
roczone ad cdlendat graecat. Gdy jednak w osta- 
ti ich dniach ubiegłego miesiąca banda 2 0 0 —-300  
Serbów zaczęła na wyssie stawiać namioty i cVmty,
stała się kw?stya toysepki owej naraz piekącą, w ła 
dze bośniackie założyły protest przeciw tomu na- 
ruez^riu status quo i groziły, Że przemocą spędzą 
Serbów z wysepki. Gdy jedonk Serbowie dobre- 
wolcie u°tąnić nie chc’sli, odniosły się władze do 
Konstantynopola. Porta zażądała ca pośrednictwem 
p. Magazyaowicza wyjaśnień od rządu serbskiego, 
a gdy te dłogo nie sadchodziły, dsła władzom bo
śniackim polecenie, aby unikały wszelkich kroków 
gwałtownych, a sama cświadozyła Serbii, że za
strzega sobie wszystkie swe nrawa aż do później
szej akcji dyplomatycznej. Oto obecny stan tej 
sprawy.* ,

— Dziewiętnasta deputowanych wystosowało do 
prezydenta ministrów zapytanie, co było powodem 
przeniesienia skupozyoy z Kragujewaozo do B?1 
gradu

Ciekawym jest przebieg wyborów prezydenta sku-
pczyny na miejsce Kaljewicta. Markiewicz otrzy- 
mął 76 głosów, Zdrawkowicz 69, Nestrowioz 63, a 
dotochczaeowy wiceprezydast Jots nawieź 61 gło
sów. K»iążę mianował jednak Jo r snowier a prezy
dentem, a Zdrawkowioza z pominięciem Markowi- 
uzo, wiceprezydentem.

v  _  . . . ________ « & Ijowy na przedstawienia pnsła hr. Stanisława Tarnow-
K rtllk ft ISliJSOtWR 8 ^agrtllOSSR- | 8kieg0 dał 1200 złr. Włościanie zwozili materyał bu-
K r a k ó w  20 października. Jeszcze przez rok downiczy, i pracą ręczną bezpłatną przyczynili się do 

1876 istnieją ulgi w podatkach od nowo wystawionych budowy. Czego zabrakło, tego dostarczyła hojność zacnej 
domów i przybudować. To było powodem znacznego po- fundatorki. Po trzech hitach ciągłej pracy stanął wspsp 
śpieohu w budowaniu się w Krakowie i Lwowie oraz niały kościół, mogący pomieść,ó 3000 ludu. OMsr. 
pe miastach powiatowych. Nie wszystkie jedoak budynk, piękny rssśbiouy, takaż sama kazalniM.^tmbnją tylk 
zamierzone dadzą się wykończyć w przyszłym roku, a to Lzłocems. W wielkim ołtarz,u jest obraz 1 J ?*!7 gS 1 2 t  
już z braku robotnika, poniekąd z braku dobrego mate- Przyborów kościelnych do odprawiania mszy jest 
ryału który wymaga przygotowania wczesnego. Jak też dosyć. Samych ornatów pięknych pięć, wlasnoręczni J 
dowiadujemy się z Oaz LwowskUj, prezydyum Na- pracy fondatorki. O nabycie 30 mor»ÓW 
miestnictwa wezwało Magistrat łwowski dodania opimi, szłego kapłana stara się fundatorka u 
czy w interesie miasta Lwowa nie byłoby potąda-iem browicy. Mamy w Bogu nadzieję, ż« ^rótce do
orosić o przedłużenie tych ulg podatkowych ua dalsze dzieła przy pomocy pobożnego ludu, który me szczędzi
trzy lats. Prezydent miasta Lwowa zbadawszy rzecz i grosza na chwalę Boga. Wczora, zebrano na dalsze po- 
zasiagnąwszy zdania budownictwa miejskiego, oświadczył tzeby kościoła 3uO złr. .
się stanowczo za potrzebą przedłożenia tego uwolnienia Piękną przemowę zastosowaną do ™ ^ ś c i  i po- 
do r. 1879. Umotywowane podanie w tym duchu za- jęcia prostego ludu miał 1. Pers, Pr°bo8ZCI  ̂ . ^ 1 0  

I niósł prezydent miesta Lwowa do Namiestnictwa. Przy- Lki, zachęcając go do dalszych składek i ofiar 
taczamy tę rzecz dla zwrócenia uwagi na podobneż po- B żą i własny pożytek swój i swych dziatek. Po n 
lołuniB miasta Krakowa tak pod względem budyków I bożeńatwie udzielił X. Sobczyński, proboszcz i dziekan 
prywatnych, jak miejskich, z których część naznaczonych Lierhociński, właśnie co z Bzymu przybyły, zgroma v -  
ua fundusz potyczki; jeszcze rozpoczętą nie została. nym apostolskie błogosławieństwo. dzwonu

—  Na w j i s  P r z y d a  P i*  D 14 b. » . odbyl.
knych nadeszły obrazy: Dyrektora Jana Ma t e j k i  „Za- 6 cetnarów ważącego, kosztem bar. Kaliksta Horocn
mordowanie króla Przemysława przez Brandeburczyków sprawionego, we Wrzawach, przez wymienionego kapł 

Iw Rogoźnie w roku 1295“ Leona P i c a r d a  „Samuel dokonana, na którą zjechali się wszyscy bliżsi sąsiedzi. 
Zborowski przed sądem Zamoyskiego*; Józefa Boga  —  Pod Wiedniem na Ottakring zawalił się przed 
c k i e g o  portret młodej osoby i Józefy Ge p p e r t  Sty świtem *e środę przeszłą cały nowo-zbudowany dom 
Jan z barankiem, kopia z Murilla. dwupiętrowy. Na szczęście st óż domu i °  *

—  Wczoraj wieczorem o godzinie 7 ’/ ,  zdarzyło się słyszeli trzeszczenie belek i wybieg i z domu. Przyozy 
znów nieszczęście na kolei żelaznej za rogatką warsza- ną zawalenia się był zły materyał użyty do budowy, 
wską w miejscu, gdzie zarząd kolei północnej miał na-1 —  Hr. Aleksy T o ł s t o j ,  jeden z naipierwszych p
kazaue poprowadzić wiadukt, ale mimo nakazu nic dc- Uarzy, któ ego znakomity dramat n[
tąd nie zrobiono, bo więcej znaczy w Austryi wola prze jest na scenie naszej, umaił w majątku swym Krasnym 
możnej dyrekcji kolei cesarza Ferdynanda, niż rozkaz rogu w gubernu Czernichowskiej.
ministeryalny. Przejechany tam bowiem został na śmierć —  W tym jesz ze tygodniu rozpoczną się robo y 
Wojciech Sądel, stróż nocny tejże kolei, liczący lat 34 „koło tunelu p-d cieśniną Pas de Cala,s_ Kounsy^zlo- 
żonaty, który z Prądnika czerwonego spieszył na swoje „ona z n ż ; merów francuskich cdbjrła już próby śrndro  ̂
stanowisko i przekraczał drogą publiczną, przeciętą ta wania dla przekonania s,ę o składzie dna “ orzą. Wszę 
koleją. Utrzymuje służba kolejowa, Ż9 wo.ano na Sądla dzie znaleziono lite pokłady kredowej formacyi. J°hota 
aby sie wstrzymał, lecz on potknął się i opadł. Otóż rozpocznie się pod Cilais, gdzie wykopaną będzie stu 
£  wfeiTy, czy droga była'zamkniętą, albo nie, a w dnia na 100 metrów głęboka, od której I . M ) r g j j j ś  
ogóle, dla czego nakazany wiadukt jeszcze wr. 1874, „ ię  będą na północ pod morzem Na stronie angielsM  
nie stanął w r. 1875. jeszcze nie posunięto się tak daleko, aby zaraz kopać

  Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu J8g:ell'ń- studnię. . . ,
skiego otrzymał od p. Maryi Łakomickiej popielnice od- —  Ludność Berlina przeniosła już milion mmszkań- 
kopane w Wielkopolsce, w powiecie Wachowskim, p d „ów. W roku 1675 liczył Berlln l0 '®°° ’
Włoszokowicami.jj P. Edward Stehlik darował kilka pa- U  r. 1775 już 100,000 a w r. 1875 milion, zatem co 
ml Atak z r 1794 i 1809. 1 lat sto ludność rosła w dziesięćkroć.

- -  Straż policyjna odebrała dzisiaj od Józefy Kar- T e a t r .  We czwartek dnia 21 peździernika, dramat 
lińskiej, szynkarki na Czarnej wsi, kołnierz i rękawek w 3 akt ich Władysława Okońskiego. (Zalecony do gra- 
futrzane, popielate, jedwabiem podszyte, nabyte za 2 złr. „ ia  przez komisyę konkursową krakowską w r. 187 aj. 
od żebraczki Karoliny Daczyńskiej, która je, jak twier Niewinni, Początek o godzinie 7ej. 
dzi, znaleźć miała w ulicy Floryańskiej. -  Wystawa nieustająca T ow arzystoaP^aciólsrtut

—  Uroczyste otwarcie zakładu Drohowyzkiego nastą- b i t y c h  w biskupim pałacu przy ulicy
ni d 24 b m I stwarta codziennie od godzimy 11 ej do 4*j prócz pon-t-

—  W poniedziałek w nocy spedł pierwszy śnieg we „siałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni powsze-
Lwowie i prnszył jeszcze wczoraj rano. l inie 30 centów. .

—  Przegląd Lwowski zamieszcza w zeszycie 20ym -  Unia 18 października pochmurno, zimno, wieczo 
dziś naa doszłym: „Polska w chwili swego upadku,* rem śnieg; termometr od 1-0 doszedł do 2 8 B. Dni 
przez Romualda K a c z y ń s k i e g o  (dok.); —  „Z notatek pochmurno, częsty śnieg i deszcz; termometr 
80 letniego Litwina unity* (c.d .);-„K siądz na parafi. doszedł do 1-6 B. Barometr z małym ruchem, dnia 20 
pod rządem rosyjskim,* X. T o m i c k i e g o  (c. d.);— października o g-)dzime 6ej rano stan jego był 33 ,

Sobańscy;*— „JanChrz. Sigl,“ przez Michała Z m i- Jtarmometru 1*2 B. Wiatr zachodni.
W _ a i  I i r » - __________l - U  J n i n  O l  n e o n 7 1
„Sobańscy;* —  „Janunrz. o ig i, p rzez m p e ru iu u je ^ u  i *  » .   - y .  tti-m hU
g r o d z k i e g o ;  —  „Miscelanea z nad Atlantyku;*— I —  We czwartek dnia 21 października. Sej Urszu

L is ty  z W iedn ia  i  z I panny..P rze g ląd  nankowo-literacki 
Monachium; —  Kronika.

—  Szczutek lwowski został i w tym tygodniu skon
fiskowany, dlatego, że żartował sobie z konfiskaty swo
jej i medali podlaskich. Żuchwa ec ten nie okazał bo
wiem skruchy. Dziennikom lwowskim tylko z religii i , . . ,  , ł„„
wolno szydzić sobie bezkarnie. \Jak  zabezpieczyć A ustry t od kzięgotustu bez

—  Umarł w Nowym Sączu d. 15 b. m. Franciszek I utXczerbku dla Wiednia, i okolic prsem yno- 
A r o n i, dyrektor szkoły reslaej i czknek Bady szk 1-1 ujych w  Czechach i  Morawie.

; : i« T ^ . '. Ip4X ś k"' 80',‘"7 ” “‘“I  w o u k .»s
—  U z l h ó w  18go paidiiernika. n ia io sta t*  «rod«6, labtipiM W JłCjch w kon-
Wczoraj odbył się w Ślężakach, wsi do parafii Mie- tumaojcoh i drogą przsmytmetwa.

ohocińskiej ^ d z ie lo n e j, Jkt poś^ęcenia nowo wznie- „
sionego kościoła, z polecenia X. Biskupa przemyskiego, jedysia obostrzyć i adokładaić. l )  ^
przez prałata X. Sieczkowskiego, podkomorzego papie- sienie tozey prze-
skiego, w asystencyi 10 księży, zgromadzonego licznie „eh  na te puskta, w których linie -°‘eJ P 
obywatelstwa tak z pobliża jak z dalszych okolic i kilku raynają granicą ; 2) “ ' 2  M2 S -
tysięcy ludu. Dla tego kościoła Ojciec Sty w roku „kiego ustanowiema “ X 6
zeszłym przesłał w darze wspaniały srebrny, kamieniami n’“ se8 >. do którego ni hę kjteic-
wysadzany kielich. Fundatorką kościoła jest p. Bagenia „tąd  stopowych, do k^ntumacvi
Beustowa w Chmielowie, która patrząc na lud spieszący ®i dowr.zto bąW e m otea “  J t e  -
dwie mile przeszło do kościoła miechocińskiego, często W obecnem rzeczF,
w zawieję lub ulewę, powzięła zamiar wymurowania ko- tamacyjnych

I ścioła i wikarówki. Za jej staraniem N. Pan przeznaczył dach, podwołnozyskach i Jckauach. . _
na ten cel 2000 złr., tyleż członkowie rodziny cesar- Zam ieszenie liczby atacyj boutamacyjnyc^^ -  
skiej ś. p. Cesar?. Ferdynand 1000 złr., Wydział k r a - „ n  obaadsenn urzędów kyntumaoyjnych ramy

N zajutrz wycassywsy o świtaniu, przybyliśmy 
do B eUką a* granny ssląskiej. Dziuaay odpoczy
nek cokrsapił nas pa tylu trudaoh; i m- gliśmjr se 
ś ai ch nn przypominać sobie nasse przygody w Pul- 
euii, kody to trzeba było do chłopów inow.ó „wa- 
saa młość* albo „pacie dobrodzieju* jsk tego ich 

k wymaga*.
Nu tem kcńczy się ta aojmująira podróż gsrstki 

r«jtarów niemieckich przemykających eię przez
T<ttry.

W każdym innym kraju, podobny gwełt publi- 
t 7 ty jak sdcroie wilczury ca gcścśń<u, nie bjłby 
ust- dł K6 sucho sprawcy onego. U ras, choć ku?a 
}.b«-«j ych obcych żołnierzy przybywających z kraju 
ziamię-wrego 'fojną megła wzbudzić podejrzenie, 

rztckż uio złego n e spotkało podróżnych, co bar
dzo móei ca korzyść obyozajów i charakteru mie- 
szk-ń ów, nawet tak dzikich okolio, jak są nasze 
góiy, i to w porze zimowej.

Widać przytem z togo opowiadania, jak niewiele 
odmieniło się od trzech prawie wieków, chyba że 
zanisst „dzięglu*, który tak nie smakował cze
skim rajtarom, używają teraz „papryki*. Zawsze 
przecież znaleźli ta pożywienie i napitek, a gdyby 
im przyszło prosić o gościnność p. Starcety nt 
a raku czorsztyńskim, niezawodnie mieliby wszy 
stkie wygody i najlepsze przyjęcie; a kto wie czy 
by im nawet nie podarował kilka kożuchów...

ZJaid przyrodników I lekarzy
w Crodicu Styryjskim CCracu)

w ostatnich dniach września r. b. odbyty.

(Dalszy ciąg).

Przewodniczący komitetu urządzającego zjazd, 
prof. Rolles, uczeń prof. Bruckego przywitał Zgro
madzenie serdecznemi słowy i odczytał rozprawę 
o historyi ruchu umysłowego miasta tego, skre
ślił życiorys Keplera, byłego profesora matema
tyki, zwolennika zasad astronomicznych naszego

Kopernika, którego sobie jak wiadomo Niemcy 
irzywłaszczają, mówił o arcyksięciu Janie, me

cenasie i orędowniku nauk i protektorze Styryi, 
wreszcie o sławnym mineralogu Mobsie (Mobs), 
autorze systematu krystalograficznego, który ró
wnież tu  nauczał, aż wreszcie do W iednia zawe
zwany tamże się przeniósł; o Ungrze rodem z Sty
ryi i jego burzliwej m łodości, pomimo której 
uóźniej wezwany do wykładania w Johanneum, 
wsławił się pracami filotomicznemi (z  anatomii 
roślinnej) i odkryciem ruchu rzęskowego u roślin, 
dotychczas wyłącznie za przymiot właściwy zwie
rzętom uważany. W końcu swego wykładu kilko
ma rzewnemi słowy wraca do cieniów arcyksięcia 
Jana i wspomina, że w r. 1843 ów wielki miło
śnik nauk osobiście gościnnie przyjmował przy
rodników.

Po nim namiestnik Styryi, baron Kiibeck w i- 
mieniu rządu Najjaśniejszego Pana, wita Zgroma
dzenie, przyczem zawiadamia, że JExc. minister 
Stremayr z powodu naglących spraw swego wy
działu, Die może przybyć na zjazd przyrodników.

Burmistrz miasta Dr Kuenzl witał serdecznie 
przybyłych gości, poczem, marszałek sejmowy 
(Landeshauptmann)  Dr Maurycy Kaiserfeld krót- 
kiem przemówieniem powitał Zgromadzenie; —  
w jego mowie uderzyło mnie autonomicznie po
prawne wyrażenie: ts  ist m ir eine Ehrenpflicht, 
diese hochverehrte Versammlung im Namen m ei-  
n e s  Landes willkommen zu heisesn.

Nareszcie członek komitetu recepcyjnego prof, 
Pebal podał do wiadomości, że Najjaśniejszy Pan, 
sejm styryjski i reprezentacya miasta znakomite 
kwoty na godne podejmowanie Zgromadzenia prze
znaczyli. Odczjrtano jeszcze telegram ministra 
oświaty i wyznań, w którem ubolewa, że z powodu 
natłoku czynności na posiedzenie Zgromadzenia 
przybyć nie może. Następnie p. Wejprecht, poru
cznik okrętu liniowego marynarki JCMci, któ
ry za ukazaniem się na mównicy, hucznemi okla
skami przyjęty został, mówił o usterkach i błę
dach naukowych minionej wyprawy północno-bie- 
gunowej, wspomniał, że nie było wypracowanegi 
programu ściśle naukowego, zastanawiał się nac 
kierunkami naukowemi tego rodzaju wypraw —

i wzmiankował, że hr. Wilczek zamierza nową wy
prawę przyprowadzić do skutku.

W ykład pana Wejprechta był mimo swej afo- 
rystyczności ja sn y , zrozumiały i przystępny dla 
wszystkich. Zdaniem jego najważniejszą jest rze
czą badanie praw przyrody, badanie zaś geogra
ficzne jest rzeczą podrzędną, wogóle jest za urzą
dzeniem stacyj obserwacyjnych do badania wa- 
lań igły magnatycznej.

Niektórzy posądzają Wejprechta, źe jego prze
mówienie wymierzone było przeciw swemu towa
rzyszowi wyprawy Peyerowi, atoli ja nie znając 
intryg zakulisowych, muszę oświadczyć,  ̂że jego 
wykład nie sprawił na mnie tego wrażenia i wy
niosłem przekonanie, że do ostatniej wyprawy nie 
przygotowano programatu naukowo - przyrodni
czego, a ponieważ mądry Polak po szkodzie, prze
to pan Wejprecht żąda na przyszłość programu, 
sam przedstawiając projekt, którego urzeczywi
stnienie w każdym razie naukową korzyść przy
nieść obiecuje.

Wśród mowy i w końcu tejże zjednał sobie 
mówca huczne oklaski, co dowodzi, że publiczność 
jego wykładu nie uważała za tendencyjny, wy. 
mierzony przeciw jakiejś osobie, lecz za usiło 
wanie dojścia do prawdy i do osiągnięcia zdoby 
czy naukowej. Na tem zakończyło się pierwsze 
posiedzenie ogólne.

W sobotę o godzinie 4-ej wieczór rozpoczęła 
się zabawa na górze zamkowej (Schlossberg). Rze
ka Mur dzieli miasto na dwie nierówne części, 
u stóp tej góry biegnie rzeka wężykowato, a obie 
części miasta połączone są mostami, bądź zwy- 
czajnemi, bądź łańcuchowemi. Na wysokiej gó
rze są ruiny zamku, zachowana jest część da
wnych baszt, widok z niej jest przecudny, na gó
rze jest strażnica milicyi krajowej, która ma i ar- 
tyleryę. Dotychczas Grodzisko Styryjskie ma po- 
iicyę Smiejską, czyli straż bezpieczeństwa miej
ską, {przed kilkoma laty zniesiono policyę rzą
dową, obecnie zamierzają ją  znowu na nowo 
wprowadzić; służba ta  dobrze jest ubrana i pil
nuje porządku. — Prawdopodobnie do zaprowa
dzenia na nowo policyi rządowej przyczyniły się 
zamieszki przeciw <ł°n Alfonsowi, jak wogóle

miasto manifestuje otwarcie wielką sympatyę do 
państwa Niemieckiego, a znowu państwo Niem ie
ckie przez swoich reprezentantów (Członków zja
zdu) umizga się do mieszkańców tego miasta.

Ruiny zam ku, wieża zegarowa, baszty przy
strojone w kolory narodowe; kilka band muzyki 
wojskowej naprzemian grało przeważnie śpiewki 
styryjskie. Częstowano bezpłatnie członków i u- 
działowych z ich żonami lub rodzinami piwem, 
ctórego trzej właściciele browarów tutejszych po 
30 wiader ofiarowali, winem krajowem białem  
i czerwonem, którego stosy piramidalnie ułożone 
w różnych miejscach ustaw iono, lodam i, kawą 
jiałą i czarną; bułki, kiełbasy, szynki, wszyst- 
riego było bardzo obficie, a chociaż publiczność 
dobrym cieszyła się apetytem, i o trunkach nie 
przepomniała, chociaż był ścisk przy szynkfa- 
sach i przy stołach, na których były potrawy 
porozstawiane, to jednak usługa była raźna, zwin
na i uprzejma, tak że wszystkich życzenia zaspo
kojono. Niewidziano żadnego nieporządku, cho
ciaż liczne tłum y przechadzały się do późnego 
wieczora; obchodowi pogoda sprzyjała uaśliczniej- 
sza, wogóle przez cały tydzień, tylko raz przez 
kilka godzin deszcz padał, a wówczas nawet był 
bardzo pożądanym, bo wielka była posucha, gdy 
tymczasem w Krakowie jak słyszę i zimno było, 

często padały deszcze obfite.
Z poczynającym się zmierzchem oświecono nie- 

zliczonem i, różnobarwnemi lampionami b aszty , 
zamek, wieżę zegarową, okoliczne góry i budowle 
nawet oddalone, jak niemniej ogniem elektry
cznym różnobarwnym, co sprawiło czarujący wi
dok, a publiczność nieznużona i z góry i z dołu 
przypatrywała się rzęsistemu różnobarwnemu o- 
świetleniu.

W niedzielę od rana aż do 10-ej była prze
chadzka nad stawem Hilm, zwanym (Hilmteich). 
Bardzo dobrze utrzymywana droga pod górę pro
wadzi do stawu, gdzie są piękne i cieniste spa
cery, na samym szczycie znajduje się pałacyk 
drewniany, w stylu szwajcarskim, gdzie jest ka
wiarnia i restauracya, nie daleko od tych jest 
staw nie wielki, na którym publiczność na czół
nach schludnych woziła się po wodzie, ładny wi

dok na całą okolicę uprzyjemnia tu  pobyt, lecz 
publiczności było za wiele, a mianowicie wiele ta
kich, którzy jeszcze nie byli śniadali, bo kelne
rzy mieli aż po uszy do czynienia, żądania ka
wy były niezliczone, nieporządek coraz w iększy, 
tak że "trzeba było sobie zdobywać poreye kawy 
na rekach kelnerów się ukazujące. Tak samo się 
działo w poniedziałek, kiedy przyrodnicy wybierali 
się do Tobelbadu; miano odjechać po drugiej, 
a kazano się gromadzie koło pierwszej w re- 
stauracyi kolejowej, aby przy odgłosie muzyki 
jeść obiad, tymczasem ci, którzy przybyli z po
stanowieniem obiadowania, nie mogli się dopro
sić rosołu, pieczeń trzeba było zdobywać, a kie
dy przyszło zapłacić, nie można się było dopro
sić kelnerów, aby zapłatę przyjęli; że jedni za 
drugich płacili —  nic dziwnego — ceny były 
nadzwyczaj wielkie, w samym Gracu zaś ceny da- 
eko niższe od wiedeńskich —  nawet taniej niż

w Krakowie.
Tego samego dnia wieczorem był koncert bez

płatny w teatrze miejskim dla członków i udzia
łowych. grano uwerturę W ebera, koncert skrzy
pcowy Beethowena z towarzyszeniem orkiestry 
pod dyrekcyą król. saskiego koncertmistrza pana 
Lauberbacha.

Śpiewki Brahmsa, Franza i Schumanna śpie
wał Dr Em il Kraus z W iednia —- kompozycye 
Spohra i Schumanna odegrał po mistrzowsku na 
skrzypcach p. Lauberbach z akompaniamentem  
orkiestry. Chóry męskie akademickiego Towarzy
stwa muzycznego odśpiewały kom pozycję Engels- 
berga.

Ponieważ koncert doskonale był wykonany, 
a publiczność dobrze się bawiła^ i hucznemi okla
skami przyjmowała koncertantów, przeto ci od
wdzięczając się publiczności ostatnie kompozycye 
całkowicie powtórzyli, tak że koncert trwał w ię
cej niż trzy godziny.

(Dokończenie nastąpi).
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kontumaoyinego, tak mów 
niezawodnie jak n»j- 

trudności, jakieprzez
wyborem sił urzęlaiczyoh i poddanie iob pod ści-1 jS f^ J^ * ^ T n n h iea n a  
filejezy nadzór. Wypada taż nadaó władzy konto-1 i
maoyjaej organizacyę kolegialną, nchjlająoą najsku 6kQ̂ z“ , 1 J  w orzebvwanin pasa nadgranioine-
teczniej stabcśń, które zwykło pojawiają się tam, I premii
g M . o d .  odpomedriBloość * .  > * < « ■ « *  .p .-  36 H d.«ów ,

C r Ą ta n i .  .toajj kontam»o,j.,ob odpn"*4*0 11,  ta td lj p .™  p n e . ■kr6=“ " 
powinno wszelkim wy msgsln ościom sanitarnym; | (Dalsey ciąg nastapi)-

eduksoyjnej

nie nmłnwań kościelnych z politycmemi, jako- mewłatawej objawu uę lo ra i
Isbę jedyme ze względu,

zamącanie usiłowań kościelnych z politycznenii

La Patrie zapewnia według doniesień z ^ łoch , IM  / w i e  . z w|(,ski wybiera 8ię w
do P«r/ża. Zapewne więo rada- 
jest zatsrcie niemiłego wra en a, 

jakie sprawić muszą we Franoyi owacye medyo-
Itńskie.

Smutny to obraz stanu Frsnoyi i tamectnycb 
na ozele lo 'e -

c,oh <H.b« W . , m i k ę *  ob-rió t. ® | , 6 „  ..o ich  .  A U J -  m * " *  S J t t Z

pierwszym zaś warankioin°rimycnłlneg5, ich, nr*s 
dzenia jest zupełne odłączenie bydła c h u d e g o ,
przeznaozanegó do gorzelni lub ńa inne potrzeby 
gospodar-za, od bydła t ł u s t e g o ,  jedyme na 
m ź  do Auitryi sprowadzanego. Odłączenie to po
winno się już zaczynać cd punktów, w których się 
bydło w Rosyi na koleje ładuje, a od których j* 
do kontumaoji *  odosobnieniu stad chudych od
tłustych dowozić aaież?- Na 8tecy* kcntumacyjnej 
zaś śoisłość rozdziału tych dwóch rodzsi bydła za
chować wypada do tsgo stopnia, że oddzielcie dla 
nich wyzaaozono mid*0R j»ko dwie 08ol)ao prze
prowadzane kontumacye uważsć należy.

Tak aa jednem jah na drugiesn miejscu stacyi 
kontumaoyjnej powinno się zapobiedz łąozeniu się 
* sobą osobnych stad. To też każde stado napę 
dzić wypada do osobnej, od innyoh wystarozają- 
oym odstępem oddzielonej zagrody. Zagrody te 
tsk względem siebie ustawione być muszą, żeby 
do każdej z nich prowadziła osobna droga od ram
py kolejowej i każda z nich miała swój oeobny 
wygon do wody, na której 
waó nie powinno.

Każde stado powicno mieć swą osobną obsługę; 
zagrody ich powinny być w jakikolwiek wystarcza
jący sposób pokryte i stać na ziemi suchej, nie 
ulegającej w czasie deszczu zbytniemu rozmo
czeniu.

Oprócz wymienionych dwóch placów kontuma- 
oyjnych, powinien na stacyi kontumaoyjnej znajdo
wać się jeszcze plac trzsci dla podgrzanego by
dła. Tu już każdn sztuka powinno być uw ią^rą 
w sążciowym odstępie cd reszty bydła i stać się 
w takiem odosobaienru przedmiotem starannej 
obserwacji, Weterynarz przeznaczony da tego od 
działu, nie powinien ani postać w innych zagro
dach kontumaoyjaych.

Nie będziemy się rozwodzić rad resztą manipu- 
lacyj kortumscyjnyob, które częścią dotychczasowe 
ustawy doBtataozoie już przepisują, częścią staran
ność nadzoru i weterynarzy, podług każdorazowych 
miejscowych stosunków obmyśli.

Jady da w tan sposób urządzone ataoye kontu 
macyjne, zdołają zapobiedz wdzieraniu się księgo 
suszu do Austrii, a marszem dczwdą skrócić czas 
kontumacyi eddziału bydła tłustego ss dai d z i e  
s ię ć . Nie trzeba byaajmmej zapoznawać ważno
ści takiego skrócenia kontumacyi. Oszczędzenie ko
sztów doi l i tu , w stosunku do dzisiejszej kontu 
macyi trwającej dni 21, wynosi 36 złr, na narz» 
wołów. Przyjmująo średnią wagę ich mięsa na, 12 
oetnaiów, wynikająca stąd osrezędność zt,iży dis 
konsumentów cenę mięsa o 3 złr. na c?,tatrze, be; 
wszelkiej straty producentów i handlujących, któ
rzy owszem zyskają jeszcze na zmniejszonym ubyt 
ku wagi swych woló* zwytle skutkiem zbjtnieg. 
przedłużenia kontumacyi następującym.

W oddziale zaś chudych wołów, które w gospo
darstwach krajowych zużytemi być mają, kontu a ll
eys, kończyć się dop;ero może s 21 dniem po ceta- 
tnicra pojawieniu się zarazy.

Oprósz stacjj kontumacyjnycb w B redach, Pod 
wołoczyskach i Jćksnach, wszelkie przejścia przez 
resztę graficy powinno zostać zakrzanem, a za 
kazu tego jak najstaranniej przestrzegać należy.

Ze względu na potm b? Wiednia i obszarów 
przemysłowych Crech i Morawy, tudzież na zyska
nie dopływu bydła chudego ze środkowej Rosy i, 
życzyćby Bobie należało otworzenia jeszcze osobnej 
stacyi kontumaoyjnej w S z c z a k o w y .  Obszary 
przemysłowe zyskałyby około 300 do 600 sztuk 
bydła, zbywająoego w przecięciu tygodniowo ne 
targu warszawskim, a dopływ bydła ze środkowej 
Rosyi, gdzie księgosuBZ nierównie rzadziej niż n; 
południu się pojawia, zwiększyłby się jeszcze przez 
otwarcie mu bramy tak ważnego odbytu, 
ten ważny dla stosunków kcnaumcyjnyoh

pr.wno-Bolit,c®*yob «  K h w w b , te rm o m  i . ' K * ! .  » « *  B outo*. " W
d™Ui-ie -Bodni* ni* tilko in-|<«nłnAn Z y .  l t  opier«J)C „ iE .  I . t o .  nbo ni. obr.tid Bo.łl- Ą>e ‘ .

s - w w s - .  * .
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się przedIkaigtoi Gtsnaeńsks, królewicz Hnmbert, oran t a i ł - 1 dowego, i*3_0LnhMin^ ^ o c  *
M .  Amadenan i T.maan Gann.4.10. to  obK to . to to .rn . oW oto^^borlm abra .m. przypada wybór do sejmu pruskiePoradnik przemysłowo-rolniczy wychodzący Cesarz kil-księżuej MałgorzatyKarola było przyjęcie W so h o w ak ieg o ,

gowe

nowego/czekając, aby Franrya zrzekła się po ten 
czas przywileju sądów konsularnych.

| IstetB it d«pMM UligraflołM

B e r l i n  19 października. Redaktor OemutnU

. . . . . . . . .  o , . . . , .  T i A  ,Ł  . . „ ^ K ^ o i ^ ^ r r ™ ; ; ! ^
kontumaoyach sby W ykaz dochodów Kolei Gaik. Karola Ludwika. zspr„ zała g0, aby się podjął uporządkowania jej *ą p^y^odzi proces Arnima przed nsjwyżBzy go na 5 miesięcy więzienia. - .

1 - ..................     w f t e j t  18  p a S ia io ro ik n . D yw iaya D . U t r . S S S t  o  - j i -przecięła drogę Karlistom, którzy z Katalonii przez tern będzie, czy poBłow Błuży p orM^ ałf da. 9iym obiedzie danym dla kardynała Samt-Maro,
Aragonię do Nawary się przedzierali. Dawódzca nia hstów wPr° 8 . . frz,mania w tajemnicy a- wyrażeniem życzenia, aby monarchowie, w których 
Paraiso został njęty a oddział jego rozbity. Pray- l«ko sięg w ^ ^  d ^  Bpoczywają losy narodów, “ " s8®.by ‘ 3d'

złr. 9,324,225 c. 2 1 | bj ł tu SsgBsta. .............  ______ | . MT’ / °  w nismach Dublicznych przez|obecnie, ożywieni szlaohetnemi uczumam, zgody,
1874 r.

ih. 9,503,996 c. 0 1 1 »«— » -  * * - /* '# - ---------  | . ym kwestya osobista graia giowną roię, | V _ ; 7 20 000 lu-
Cesarz Niemieiki, król

nUBh.go. T pno iuom  B «d b . « n * i  oiOMlMnflJO | W lo to  ; . W ^ “ 3 X l L J t S ^ b ' «  S S S

Dochód od 8go do 14go października
1875 r. r-

złr. 148,452 c. 55 złr. 179,770 c, 
Dochód od Igo Btycznia do 7go października 

*łr. 7,702,760 c. 40 
Ogółem dochód: 1875 r. 

złr. 7,851,212 c. 95

80

l8go października. (Targ tboiowy).
Obrót słaby, dowóz zboża mały. Ceny żyta jęczmie- 

owsa stałe.
................................4-50,

, tym kwestya osobista grała główną rolę, że toczy 
ńeron.g>. l i .  sio wa'kn miedzy Bismarkiem a Armmem. Igląd

A t e n y  18 października Przywódzoy opozycjaM w  i w i S e  zanowiadaia rozwiązanie sejmu ba dzi

I ? m ^ o f a gl0zrk«rd lta P̂  F - ' T" n°“ 8em ” 4d ' -
zesa izby, aby okazać, iż opezyoya trzyma się ra- 

" y - 6r  pM^ - ip o ” oan

S i m

nlSpłacono za pszenicę na 81 funtów po 4‘40 
aa 87 funtów po ‘ “

do
5-30 do 5-35 za 100 fant. cłowych; I księcia Walii odłożony na ś^ 9 -  

05 do 3-15 za 80 f.; jęczmień po 2-65 do| K o n s t a n t y n o p o l  18 października^

W r o c l a w  18go października I znbłtyeh i wielką liczbę ranionych,
płacono za pszenicę w miejscu na 200 fantów cłowycn | ; J  r  . . .  . . -----

po 2150 mark; żyto ^ 20° f- ^- _P°
f. oł. pc 17‘60; rzepak na 200 f. brutto po | 

— m.; spirytus na 100 Trail.na 300 f. cł. po

f  mfejsc”  po°44-20 mark, na listopad i grudzień po 
45-30 mark.

oieoznarzenego ozasu.^ __ _ n jM 1 , | tał Htł| n N*«nintrz w sobotę wieczór napisał Bór- siejszym obiedzie galowym któl Wło

TRBSC OBWIESZCZEŃ D r z ę d o w y c h ,  
Owncśe LwoweMęj z dnia 18 paździemka. 

Posady: Nauczycielki dla klas wyższych szkoły wy-

^ s a s s y s w  s s s z h ^ o s - c * ^ . o —  

- t ł  i i a i : ’.“J .  h ;
B . U . n e . r . , 1 8  p , « o. o* a  —  S

że mu nakoniec dozwclonem by-89 na grożące nrobezpieczeństwo w kraju, gdziH
B * - ■ - • - “ „ped być szczęśliwym,

działowej żeńskiej w Krakowie do przedmiotów 
ay I, eraz nauczycielki do
Ulej

ny d’Eu (aaatępczyni trenu) i nowo
dziecka jest m gl« zadawałaiająoy- a or-1 “mimo wszystkiego wp'ływ księży kwitnie...-, „pcdlbyć szczęśliwym, ze “ ® 1

owie do przedmiotów z gru- H o n g - K o n g  18 P»4 iziernJ»■ g j j j  jj 60 gorącem słońoem Włoch (w październiku w Medyo ho  odpowiedisieć na idwit 
życiem ao przymiotów z grupy II lub don“ p m « W ‘ rząd lanie 1) fanatyzm bujnie dojezswą-... „trudno czekł: G ^ c k o  wzrus^ny g ^ e m  P ^ ę c
do końca listopada.  Dwóch ofieyałówI beczek (1200 oetnarów) prochu do oza 8  ̂ | ,u„ •.Hn.sn ninhnemsczeństwau. Dalej Ikiego doznałem ze Btrony nrom i y , h \ t ,__Londy pby

Idle w?.25 b. m.— Notatyusza w Birczy, podania___________

Przyjechali do Rrakmoa od 19 do 20go paidziemika.
HOTEL SASKI: Jan hr. Stadnicki właś. dóbr z Oa- 

licyTn Wahrenberg z Wrocławia, Stirbe z Bukareeta 
Józef Kuhmaye ze Lwowa, Roman Nowina z Tarnowa, |
F r a n c i s z e k  Rzewuski z Kuchar, K. Zmert z Czech, Ste 

j Krzyszkowi ’ ‘
i  Kongresówki, «ia»uu s m * « , - iu a  "•»>“» ------- -— « v i  —-  , ,
z ............. Jedlicza, Józef Chodźko jenerał I bomj9yi a zarezem przystąpić do Obrad

U  że yem y, Vż po‘ dokta' kraju; ^ m ,  że sympatye istniejące między N-em- 
J s tw a  niemieckiego we W ło-1 oami a Włochami i osobiste stosunki przyjacielskie

nie było żadnego niobespisczeństws". Da'ej | kiego 
zaś stoi: „Zdsja nam 
dnych 
st ech

S esy e  parlamentarna w Anstryi nie m iew ają jąsuo | p p u fa * ^ ^     ___________

osnrc’o-'ych terminów. też ona izd B nnwodów nie należałoby radz ć ks. kanele mi pOZOStiły  ̂ —f - ,  , jikn iW ji
państwa nie było otwarciem cowrj mo rzowi brać udziału14. Otóż stanowczo nowy zamach L o l W teatrze rrzyjęci byb• JT r
przedłużeniem dawnej, dla teg15 obyło ?9  Bismarka w Msdyoiauis, a dotychczas temu n:e|sui z zarałem. Jutro oolowanie pod Mo ą

iciszek iizewussi iauouu, . .u . . ..............  - -  . «y tronowej i uroczysteśoi ioauguracyJcych. ą za rz6cŁOno urzedownie, lubo urząd iwnie oznajmić- N z a n g a l  18 peźtewrnika. Spory mię -7 -
Krzyszkowski z Miechowa, Gustaw Zieleński wł d. Rada państwa może dalej Wyborów do h o !  że kanclerz chory, że lekars nie kazał mu je- U ą  a Chinami zagodzone zost^y na dro^ y
ongresówki, Jakób Piach z Paryża, Władysław Sto- L s wio3nę orsedauoty, me od nainaówyłjw'»  “  • że go reumatyzm trapi. Eisenbahn Ztg po- plomatycznej; dla tego poseł 7

iowski właśc. dóbr z Jedlicza, Józef Chodźko jenerał I komisyi a zarazem przystąpi do obra<1 nfld budie wUd’& otJ fircie o co idzie: „Złośliwy wymysł etwo-|breł się z Pekinu w podróż tutaj.
,  Kaukazu. tern pwyszłorcciicyin. ,  . *, I r„ i  oha« 0 przed drugim Kullmannem. Gdy

HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM: Winceaty Pierwsze zaraz p o s t a d z ^ ^  Drze^otecia bu włoski wzbraniał się wytrwale brać udziału w me- 
JózefBimbutta zO p a^ , Jan Hickeljtftk powwmy^w % gr c Pd Z« z u ez^o!ęIm ieck iej walce z kościołem, łatwo pojąć, że kan

fan

26

Michalski z Prus, 
s Bochni, Leon Moździeński
lian Rutkowaki

Edward Hubicki kapitan

Gdy rząd _  -------------
‘ KowiMU W i e d e ń  20 psźtaiermka, gods-- 

d« poł. Renta papierowa 69 85 — Rjmte
Mnźdsieński z żona z Kielc, Maksymi-1 dżetowe p. de Pretisa zoję«y ou razu s* ^ | T r j j ' ^ i e BjQ być pooiąguiętym ku rządowi, 17 4  i >0By % r. 1860 111—
wł d z Kongresówki, Henryk Yieting- z przyszłości finansowej, cwarnyoh przeis  a- nieprzyjaciołom daje ostatnie i bezpie-1 s arod 928— Akcye kredkowe 204 „ 'L
: lH u b ic k ig kapitan’z Galicy i ,  Helena |wia się barwach. Niedobór 2 5 milionów , r n * * * *  l ^ / Z n i e n f e .  W interesie Niemiec oczekujemj l l2  95. -  8 -b ro  10J-1*. -

, jakie na wiosnę obsiadły kan- l;0mbardy 100-75 —X osy* r 1864 134J5 sary*

PRZEGLĄD POLITYCZNY,
Depfsse UIsgraficzm

austryaokiego, wchodziłby tędy tem bar dzi? j wśród » Wie wL d. j  Kongresówki,
warunków zmniejszonego niebezpieczeństwa zarazy, I u p0»nania
że ustawy Królestwa Polskiego, nakazujące wybicie |ska wł. d. z Poznania.
wszystkich sztuk bydła w miejscu, gdzie się cho
ciaż tylko u jednej sztuki księgosusz pokaże, !
bezpieozają już same przez się nię mało odbior
ców pochodzącego stąd bydłe.

Otworzenie zaś tej nowej stacyi nie pooiąg“ie 
za sobą zbyt wielkich kosztów, bo miejsce na za
łożenie kontum&oyi stosowne, jakie się tu w bar_ 
dzo korzystnym włożeniu nad koleją żelazną i nad 
wodą znajduje, jest obszarem pbsczyetym, ułatwia
jącym wszelkie ureą^ziaia osaiterae, a którego 
nadti psństwo Jśtworz.iokie bezpłatnio na ten cel 
odstąpić obiecuje.

Jak z jednej streny urządzenia te zabezpieczą 
Austryę od niebezpieczeństwa zarazy^ raa przez to, 
że właściciele sztuk podejrzanych, nie mogąc ich 
razem ze stadem pęd&ić nad grasicę, nie będą się 
narażali zabiarasiam iob z aooą as próżae koszta 
transportu śtolej-TWfg*-, a p teon prz-?z cpissną śo>

tytuły budżetowe utrudnią e Za n'rnnozvcre laby ci członkowie obu przeciwnych stronnictw * Iwsehod. 115'—. — ł  
budżetowej, gdyby o tó “^ ? ^ l̂ y _ /dstki j a ?  w I Niemczeoh, którzy przekonywają się, iż walka wyzns-1 ^  tureckie 36 75 

INie wviteinia tntai cadzwy-.ajne wy < j I  .  nKn .trm nirtw  na długo pomo-l-iń. r r-—. — Losy

Lwoweko-
powtóre, |  oaerniewieckięj 138 —. — Akoye kolei wfg P*h».

ścigać I hoiei Karola Ludwika 207 50. Akcye

Akeyt kolei węg.-wsohod 45 •/. 
Obligaoye indemn w iflij

Nieobeszło się zaraz »  p e r wszem posieuzeniu puszczo™ on choryi .  JeśUby na prawdę Bismark
l*b7 niższój bez ePisodo .f^ h V Ł h ł v  Poru- ustspił, byłoby to dowedem, iż z podróży medyo- 

   rtf-irm w kwestyach religsj°yc“ rj10 ucirtny. po . ai- • urobił kwestyę gabinetową.
m n n a o l t l u m  18 pt ździ roika. Między d*- szył je p. W J e r  w ^ J a r e a d u S  Co się taczy zewnętrznych form zjnzdu w Medyo-
s s s r t S s r A Ł .  6. w .  . . p . ™lutowanymi omega *" r  Iduszem kcśoielnym Sprawa

„„“ jSiodiooin I ń ,  doootMWfcb, Nto.po- to  o u r f o m o ^ l  dotłcJe r tlu , cb t o j4 »,
ozęciem 6 praw na porrądek dzienny zapisany » I , wtóremi nadzór właściwie reprezentacjom  kra-
brał głos TymC2M^  W f  ?sciw  tłum aczeniu przez część prasy słOw jeg owy p yp j  pr!edraieśó wiedeńskich p.

dster

osobiste i zwyczaje, oraz ceremoniały 
Przyłączyły się do tego te formy, jakie me stają 
na przeszkodzie oględności w polityce. CiekawiJe
steśmy na brzmienie toastów na wczorajszym obie- j 
dzie galowym, czy te były polityczne, lub tylko wy
rażały nczuoia osobista. Różnica musi tu na pier
wszy r?ut eka wykazać się.

REDAKTOR ODp ()W IEM IALNT
ANTONI k l o b u k o w s k i.

P o o l ą g l  n a  k o l e j & o h  l e l a x n y o h .

ODCHODZĄ Z KRAKOWA:
mtMMMy .-

JO.ss wiee*. 
10.56 rano.

Knrs pieniędzy 1 papierów pnbl.
(notowany przoz Izbę handlową krakowską).

K r a k ó w  20 Października.
Rubel papier, rosyjski . . . (za 1 sztukę)
Rubel srebr. obrączkowy . .
Talar prusk’ .....................
Mark niemiecki...........................
Dukat holenderski ważny . .
Dukat anstryacki „ . .
Napoleondor » • •
półimperyał „ • •
20-to markówka niem. ważna .
Srebro austryackie (za 1 złr.) . . . . •
Kupony anstr. srebr. płatne _. . na 100 zl.

Listy zastawne i obligi:
6yć p 0iyczka krajowa galic. (za 100 zł w .a .K ^ 
Oblig. indemn. gal. . . ( „  „ n )
4sś list. zast.T.kr.z.
5^ list. zast. T.kr.z. 
fy i list. hip. bn.hip.
Balist, dł. g.z.wło.

plącą żądają

(
’S ta 

ta
(

a ( .............
5*/. list. zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 1 1 

za 36 lat, Brebrem za 100 zł. w. a. -
6Slist. zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 

za 86 lat, banknotami za 100 zł- w. a.
6* list. zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 

za 18 la t banknotami na 100 zł. w. a-
7# ligLzaet. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 

za 20 lat, banknotami za 100 zł. w. a-
Prioritety banku g. dla h. i p.w Krak.(zalOOyć)
4S  listy zastawne króL Pol. ser.L (za 100r.)
4Ś listy zastawne król. Pol. ser. II  (za 100 r.)
5 *  Ust. ZMtawne król. Pol. (za 100 r.)
4?ć listy zastawne król. Pol. (za 100 r.)

A kiye  kolejowe i bankowe:
Akcye kolei Karola Ludwika po złr. 200 

„ Lwowsko-Czem. „ „ 200
ban. hipot. we Lwowie „ 200 

banku dla Han. i P. w K rak.i wpł.80zł.

92 —
87 50 
79 —
86 50 
92 30
98 50

92 -  

90 50

92 50

99 —^  
82 50 
95 —  
95 —•
93 - 3
81 2&E

Losy krajowe.
iLosy miasta Krakowa . 
ILosy m Stanisławowa

płacą żądają|

5 36 
5 37 
9 10 
9 25 

11 30 
1 05

88 50 
80 50 
87 75 
S3 30 

100 —

W i e d e ń  19 Październ.
6 561/ , | f  /o zjed. dług pańs. b a n t

Oblig. ind. niż. Austr.
„ .. czeslde

„ węgierskie

;  ;; SŚSSiSŁ.
n siedmiogr

3 !% o “i» S Ś '
L isty  zastawne. 

i0/ .  Banku naród, listy . •
,  galicyjskie.....................

•  •  •  •  •

gal. zakł. kred. włość.
„ węgierskie listy . . •
„ zakł. kredyt. auBtr.
„ zakładu kred. ziem. ans.

spłacał, w 33 latach .
„  Domen, państ. 120 złr.
„ Banku gal- hipot. . -

Potyczki loteryjne. 
- i l L o s y  peiycz. z roku 1839 . 

%  50-“  I » » ” 1860 j
S5 tn - l l v i  losów pożyczki austryac.

państw, r. 1860 . .
82 5 0 _ |l  pożyczki z r. 1864

prem. pożyczki węg.
210 — I Comorente . . .
139 -  I Z Krodytowe . . .
244 _  I ” żeglugi P«ow ej na 
70 _  |  Dunaju - - • •

69 95 
73 95 
98 50 

100 —  

81 55

70 05| 
74 05 
99 - I  

101 -  

81 85

Losy księcia Salm 
.  Palfy 
_ Klary 

hr. St. Genoia 
miasta Budy 
księcia Windischigraetz
br.W aldstein . . . 
hr. Keglevich . . •
R u d o l f a .....................
tureckie 400 frank. .

płacą żądają)

86 75 
78 50

101 50

96 65 
7.1 50 
87 -  
99 50 
85 50 
99 40

89 40 
130 26 
92 60

267 
104 — 
111 50

117 05 
133 75 
78 75 
23 25 

163 -

94 -

36 -  
25
25 75 
27 25
26 20 
23 60 
20 25 
12 
13 25 
36 75

96

^  25I Akcye bankowe i przem.
79 ^IB anku  naród, austryac. . . 

składu kredytowego . .
eglugi parów, na Dunaju 
olei północ. Ferdynanda . 

rządowej fr. a. . •
zachód, c. Elżbiety .
Południowej . . . .  
Galicyjskiej . . . .  
Czemiowieckiej. . . 
Albrechta . . . .  
węg. półn.-wschod. 
ks. Rudolfa 200 zł. sr. 
Ałfoldsko-Fiumańskiej 
Koszycko-Bogumił. 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej • _• ■ 
wschodnie-węgierskiej 
austryack. półn.-zach. 
Franciszka Józefa . 

iańku anglo-austryackiegó 
117 35|Zakładu Kredytowego węg,

927 
204 40 
381 

1710 
1275 
167 75 
103 — 
206 50 
137 50 

70 -  
(11S -  
124 -  
121 -  
116 —

270 - I  
104 
111 71

134 — łBankn franko-auatryackiego 
79 25| „ franko-węgienkiego .
23 76ł „ galicyjskiego dla han dli

163 501 i przem. w Krakowie
krajowego galicyjski* 

96 —I we Lwowie . .

36 50|Banku wiedeńskiego dla obro.
25 50 tu  płodów • • • ■
26 2ó| „ galicyjsk. hipotecznego
27 75| » cl® obrotu ogólnego
26 70 .24 —| O bligi pierwszeństwa
20 751 . .
12 5<iKolei Dmestrzanskiej
13 75 
37 —

929 
204 7( 
333 

1720 
275 "  
168 H 
103 21 
207 —I 
138 - [  

71
115 21 
124 
122
116

płacą żądają

50 50 
245 — 
81 —

101 25 101 
202 50 203
30 50 30 75

Koszycko-Bogumińskiej
państwowa St. 500 fr. 
Emissya z r. 1867 
południowa St. 500 fr. 
Bony 1875-1876 6%
półn.o.Ferd.lOOzłr.m.k.

,  100złr.w.a.
’  ,  w srbr. 5°/0

połudn. półn. niem. 5°/o 
za 100 złr. w. a.

5%  w srebrze 
gal. Kar. Ludw.300z.w.a. 
w srebr. 5*/o za 100 • 
Emissya IL . . - 
Lwowsko-Czemiow. poi 
300 zb. (w sr.5°/oZal00) 

EmiBsya z r. 1867 
SiedmiogT. 200 zb. w. a.1 
ks. Rudolfa300 zb.w. a.| 
w srebr. 5%  za 100 zł 

Austr. Lloyd 100 zb. m. k. 
"'owarz. pragskie przem. żel. 

po 300 zb. . . .

Waluty.
sarskie korony . . .

„ dnkat na wagę .
,  .  obrączkowy

Seto oł marto . . • 
Iłapoleondory . . . .
” yderyki . . . , ,

71 80 
142 -  
140 — 
104 50 
224 — 
99 40
9 4  __

102 20

72 25 
142 75

Luidory (niemieckie) . 
Suweryny angielskie . 
'  tperyały rosyjskie .

e b r o .....................
Srebro, kupony . . 
Talary związkowe . . 
Pruskie bilety kasowe

płacą żądają 

11 32 11 38

104 10 
104 25

104 20 
104 25

D O  L w o w a > lokalny: otobowy: potputsny
Krakfo odjazd: 6.U rano 10.52 rano wiecz. 
bw&w przyjazd: 8.5 wiecz. 9 .«  wrecz.5.50 rano
D o W i e l i c z k i !  KraHw  odjazd: 11.49 W P^- jecx.

Wieliczka przyjazd: 12.28 po poł. H.s»
D o  Niepołomic 1 we wtorek, czwartek 1 sobotę* »

W ie lic zka  odjazd: o godz. 1 mm. * po P®Jndnin;
N iepo łom ice  przyjazd: „ » „ J ^ . a n v :  ozobow y:
l j e  u r i e d n l o *  osohotoy: p o tp ie tz n y .  ^

6.7 rano 7.52 rano

rmezzamy: 
lO.is rano 3.27 pop.

_  _  L w ó w  19 paździer.
104 75

99 70 
94 50 

102 40

Dukat holenderski 
,  cesarski 

Półhnperyał rosyjski .
Rubel srebrny rosyjski 

papierowy • •
Talar pruski . • ■
Listy zast. Tow. kr. gal. oJ9

Banku hip
. 4%

95

78 60 
81 — 
69 30

95 50
Obligi indemn. bez kuponów 
Akcye kolei galic. K. L. b. k.

lwowsko-czem.
binku hipoteczn. gaL

rub.| kopT

5 35 * 36

9 02

79 -  
82 — 
70 20

82 — W a rssa w a  18 paźd.

Listy zastawne 1 seryi 
84 — „ 2 „ 

kupon ,
„ nowe . 

kupon , 
likwidacyjne .

OD kupon .
 Kolej warszawsko-wiedeńska

; * 76
lodMks I100 60

1 68“  1 68“

5 18 
5 24 
9 06 
1 58 
1 507, 
1 67

86 75 
79 50 
92 50
87 75 

210 —  

137 50 
242 —

w S  przyjazd: 6 . « ‘wTê cz. i i *  wkćz. S m - a n o  4.m rano. 

D o  P r o s .  W ,  m a 7 ą ^ w c S S j
cimi/połączenie°z^ociągamiprustóemi

r P„ 7 ? o f e , p" 5 ™ a . aod l i
pospiesznym przyjeżSża się do Wrocławia po 4ej 1 zatrzymu .  
efe do 9ej wieczorem, o której dopiero pospieszny do Berli
na odchodzi. Jadąc do Wrocławia o g. 3 m. 27 po południu, 

„ba w Gliwicach lub Mysłowicach zanocować, bo dopiero 
rw o  i t o  z Mysłowic pociąg pośp. do W rocłamaaBerbna.

w a r s z a w y ,  rano o g. 8 m. 22 idzie do Granicy 
L U. i DI. klasa, z Granicy zaś do Warszawy tylko L i  U. 
v w  .Tadac wiedeńskim osobowymiocią^iemo
po południu, jedzie się do Trzebini(L, H ji 111 k lA *  i 
zaś idzie pośp. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko 1 1 Ukl.

PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA s
potpietzny: 
11.25 wiecz.

7.17 rano. 
5 .u  po poł. 
64 po poł.

1 267, 
93 25 

1 617, 
81 90 

1 527,

98 55

82 20 
 \%

| Z e  L w o w a I  osobowy: lokalny: mieszany:
Lwów odjazd: 5 rano 6.S5 rano 5.5 wiecz

\Kraków  przyjazd: 2.47 pop. 8.s wiecz. 5.as rano
Z  W ł e l ł e i U  1 Wieliczka odjazd: 7.24 rano 

Kraków przyjazd: 7.60 rano 
I g i c p o l o m l * 1 do Wieliczki we wtorek, środę i sobotę.

\ Niepołomice odjazd: o godi. 8 min. 9 po południu.
W u^eAa  przyjazd: o godz. 4 min. 4 po pomomu.

W i e d n i a ,  osobowy: potpietzny: mieszany: osobowy:
| Wiedeó odjazd: 7.46 rano 10.si rano wiecz;  A u  wiecz.
Z S Z  r S d :  9 .«  ^ Z .  8.5, wi®e-II-** przedp. lO .i, rw»o. 
Z  P r u s .  o g. 8 m. 26 po poł. i o godz. 6 m. 7 wiecz. mieszany. 
Z  W a r s z a w y .  lO.is rano osobowy, 6.7 wiecz. mieszany.

Godziny przybycia i odjazdu pomągów obliczona 
według średniego eaazu miejscowego.
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Podpisany p r z y jm u je  n a  p r z e 
z im o w a n ie  w s z e lk ie g o  r o 
d z a ju  r o ś l in y  w a z o n o w e , a to

za skromnem wynagrodzeniem i stosownie 
do wielkości tychże roślin. (2617-1-5

T. MiciĄski,
Rogatka Zwierzyniecka L. 29

M«m zaszczyt zawiadomić Szan. Publi
czność, że jak dawnićj tak i teraz 
przyjmuję do naprawy wszelkiego ro- 

ozaju kalosze gumowe, płaszcze i poduszki 
gumowe, tudzież wszelkie inne rzeczy gu
taperkowe. Polecam się zatem łaskawym 
względom. W* M a p o rsh i,

ma ster Bzewski, w Krakowie, Końskie 
(2622 1-3) targowisko Nr. 35.

W Hojniku
Je s t d o  s p r z e d a n ia  §  s z tu k  
J a łó w e k  v2 i %  krwi, rasy Schor- 
thorn, z tych 4 sztuki cielne, najmłod 

sze 5cio-miesięczne.
Dalszym nabywcom odstawia właści 

ciel na koszt własny do stacyi kolei że 
laznćj w Tarnowie. (2558-1-4

Poczta G r o mn i k .
Władysław Kaczkowski.

UZIIIEHZ W1LCZTOI
c . k . i o l i i j B i V i M a i t

otworzył biuro swoje przy ulicy W i e- 
d e ń s k i ó j  w domu pod L. 479.

(2625-1-6)

Dr. RiedmtUler
mieszka obecnie przy ulicy F lo r y a ń -  
stiićj \ r .  358. Ordynuje od godziny 
3ej do 5ej popołudniu. (2646-1-2)

Wies Wieża
w starostwie Wielickiem położona, milę 
od miasteczka Dobczyce oddalona, ma
ją ca  gruotów ornych około 100 morgów, 
łąk i ogrodów przeszło 10, lasu 80, ra
zem przeszło 200 morgów; budy o ki 
jednak w nenajlepszjm stanie, J e s t  
d o  s p r z e d a n ia .— Wiadomość u 
samój właścicielki w W i e ż y ,  poczta 
Gdów.  (2614-1-3)

E m p e c b e u r
najnowszy przyrząd przeciwko uplawom no
cnym, ro syła wraz z przepisem użycia po 
złr. 2 za sztukę. J o h n  Złcgrer w  
1 >iradcii, Skład nowości gutaperkowych.

(2219-20-30)

MAGAZYN
towarów korzennych, farb, win 
węgierskich i zagranicznych, na

poi spirytusowych i łakoci

M. Jawornickiego
w  K r a k o w i e

poleca również oprócz powyż
szych artykułów doborową

herbatę
z tegorocznego zbioru, po cenie 

złr. 2, 2-50, 3, 4, 5, 6, 
proszek złr. 1-20, 1-80, 

w paczkach oryginalnych lub 
funt wagi wied. ć

Przy odbiorze większćj ilości 
stosowny rabat 5 do 10%. 

(2648-1-10) S ł

W Tarnowie
w Og odzie Strzeleckim, s ą  d o  s p r z e 
d a n ia  s z c z e p y  o w o c o w e , szcze - 
pione na dziczkach z ziarnek w miejscu
wypielęgnowanych, dobremi gatunkami prze

ważnie zimo wemi.
Jabłka i gruszki trzechletnie po 85 ct.; 

Wiśnie czerechy do 5 stóp 40 ct., wysoko- 
pi nn-| od 60 do 80 c t .; Orzechy włoskie 
5-1 tnie 40 ct. Za dobre gatunki Zarząd 
og o iu  zaręcza. Opakowanie i odsyłka na 
kolej bezpłatna.

J .  W a c h o w sk i,
(26 3 1-2) Ogrodnik miejski.

PAPIER WLINSI
Ogromne powodzenie tego środka zależy od je

go własności sprowadzania na powierzchnie ciała 
zapaleń i rozdrażnienia, które dotknęły najżywo
tniejsze organa; tym sposobem przeciąga on cho
robę na części ciała mniej delikatne i daje większą 
łatwośó uleczenia takowej. Najznakomitsi lekarze 
zalecają go przeciw KATAROM, NIEŻYTOWI 0 -  
8KRZELI, CHOROBOM GABDLANYM, GRYPIE, 
GOŚCOW1, BOLOM W KRZYŻACH itp. Uiycie 
tego papierń bardzo proste, jedyne przyłożenie wy
starcza i nie pozostawia tylko lekkie świerzbienie. 
Cena pudełka 1 f. 50 fc. w Paryżu. (2581-1-) 

Skład główny w Paryżu u P a Wislin, przy ulicy 
Beine 31,—w Krakowie w aptece p. Trauczynskiego 
i w aptece W. Redyka, — we Lwowie w aptece p. 
P io tra Mikolaeoha.

Dla liandli drzewa
Postukuje się t a n i e g o  źródła dla 

sprowadzania desek jodłowych. —  Ła
skawe oferty znacz. F. 73,841 przyj
mują H aaseR steln  A V og ier
w S z t u t g a r c i e .  (2576-1-2)

D oi murowany piątrawy,
składający się z jedynastu ubikacyj, ró 
wnież przy tymże znajdujące się obszer 
ne zabudowania gospodarskie, niemnió 
obok tego domu ogród owocowy w obĵ  
tości przeszło pół morga, w miasteczku 
Lanckoronie przy Kalwaryi położony 
jest z woluej ręki każdego czasu di i 
Sprzedania. Wszystkie te zabudowa 
nia wraz z ogrodem można za nader 
nizką cenę nabyć. —  Bliższa wiadomość 
w Magistracie tamże. (2 6 10-1-3

Do wynajęcia lob do sprzedania
dworek

składający się z 6ciu pokoi od frontu, 
6ciu w oficynach, kuchni, pralni, 3ch 
piwnic i ogródka przy ulicy K o p e r  
n i k a  Nr. 27. (2628-1-6

Kuracja elektro-magnetyczna.
W Krakowie w hotelu Krakowskim, gdzie 

się znajdują łazienki z kąpielami wanno 
wemi, (wanny porcelanowe i miedziane) 
aźnia parowa wspólua i w osobnym gabi 

necie, kąpiele źiołowe, natryski (tusze) wszel 
ciego rodzaju: deszczowe, kropliste, stru 
mieniowe zstępujące i wstępujące, zapro
wadzony zo,tał przyrząd elektro-magnety
czny, mogący być użytym z pożytkiem obok 
cąpiel prze osoby cierpiące b ó le  g o ść*  
c o w e  c z y l i  r e u m a ty c z n e , b ó l 
k r z y ż ó w  w s k u t e k  z a w ia n ia  
' t  P- # (2542 3 3)

Nadzór lekarski nad zakład, m raczył przy 
jąć na siebie Dr. Władysław S c i b o r o w  
s k i  pod którego opieką zostaje od lat kilku 
zakład lecznicy zdrojowisk Szczawnickich

F. M ernreuter
w Wiedniu, Hernals, Hauptsrasse 115

obok kolei konnój.

Za rzetelnem poręozenlem
sikawki  domowe, ogrodowe •
g o l o w e  wszelkiego rodzaju z podwójnie dzia- 
łającemi metalowemi przyrządami do polewania 
i w e n t y l a m i  k u l i s t e m i ;  węże do sikawek, 
wiaderka i przyrządy dla straży ogniowćj. —. 
Wiedeńskie o przy w. przyrządy do 

nydobywaaia wody, 
najlepszćj konstrukcyi, na każdą głębokość, któ
re p rz j sti 
fabryk ' 
nia wo

kóść i Odległość urządzone być mogą. 
Pompy do wszelakiego ażytkn,

pompy1 do budowli, szybów w kopalniach i gno
jówki, pompy do piwa, wina, oliwy, nafty i za- 
tteiu, pompy odśrodkowe i parowe, machiny do 
poruszania siłą gazu i inne przyrządy do poru

szania We fabrykach jaknajtamćj. 
Illuatrowane cenniki bezpłatnie. (1014-18-20)

,
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ZSAEOKIfE POWODZENIE.

łELOUTINE
jsstto MĄCZKA RYŻOWA specyalnis 

przygotowana z Bizmutsm, 
dlatego to d z i a ł a  szczęśliwie na skórę,

dódostriółoia przystaje do olała
nadaje cerze

ŚWIEŻOŚĆ RĄTUHALNi

■agaiyu Portom w Paryżu,
ł ,  NA ULICY DE LA PAIX, 9.

W K r a k o w i e  u pp. Józefa Trauczynskiego, W. 
Redyka i Leona Feintucha, — i w pierwszych Skła 

perfum i wytworów toaletowych. (2171-17-1

M .  D W O R Ś K I
w Krakowie, R ynek główny N r. 14

m a j ą o  z powodu  z w l n i ę o t a  h a n d l u  wo Lwowi e ,
znaczwe zapasy towarów galanteryjny cli, wyrobów gkórza 
nych, perfum, mydeł i innych potrzeb toaletowych, —  ogłasza 

niniejszem na czas ograniczony

IitS* wyprzedaż takowych *^sa
po  c e n a c h  z n a c z n i e  z n i ż o n y c h

Zamiejscowe zamówienia uskuteczniają się odwrotną pocztą. (2127-20-)

Towary gumowe
wszelkiego rodzaju

rozsyła za zaliczką (2200-8-)
J. N. Sohmeldler, fabryka gumy w Wiedniu 

Neubau, Stlftgasse Nr. 19.

J. Goldstein
majster krawiecki

w Wiedniu, Wledner Hanptstr.
Nr. 4. I. piętro. Nr. 4.

ntben dem Freihause.
Gust. paltoty zimowe od złr. 18'— do 45 

„  spodnie „ „ „  6 —  „  12
* wierzchnie sur

duty 11-50 „ 25
„ ubrania . . „ „ 17 50 „ 38

Surduty kancela-yjne
i domowe . „ „ 6 —  „ 18

Ubrania salonowe „ „ 26-—  „ 40
niemniój zawsze najmodniejsze 

i ;n.Vś-n ższe 
s u k n i e  m ę s k i e  

zadziwiająco tanio w obfitym wyborze

u J. GOLDSTEINA
majstra krawieckiego

4. w Wiedniu, Wledner Hanptstr. 4.
neben d jm Freihause

I. piętro.
Próbki na żądanie darmo. (2573-3-23)

Licytacja.
W celu wypuszczenia w przedsiębior

stwo budowy nowej szkoły w Bronowicach 
wielkich, odbędzie się publiczna licytacya  
in minus w dniu 9 9  H * a ź d z i e r u i k a  
b .r . o godzinie 10 przed południem w 
kancelaryi Rady szkolnej miejscowej na 
Zwierzyńcu. Cena wywołalna 7.106 złr 38 
ct. w. a. Warunki licytacyi oraz plan 
kosztorys przejrzeć można u Przewodni 
czącego Rady szkolnej miejscowej (na Pro 
bóstwie). Chęć licytowania mający, złożyć
winni 10%  wadium. (2615-3-3)

Z Rady szkolnć] mlejsoowój.
Zwierzyniec dnia 15 Października 1875 r.

Andrzej Gaci w Bernie
r s *  Rathausgasse 9

poleca
o g ó r k i  w o c c ie ,  k o r z e n ia c h  

i  w  so li
w Vs i V* wiadrowych baryłaczkach

ogórki w musztardzie, ogórki stołowe 
2 czereśniami. 2 turecki pieprzem itd.

w słoikach 
najlepszym gatunku po najtańszy 

oenaoh.. (4317-910)

C. k. uprzywilejowana fabryka giętych mebli

Jakóba i Józefa Kohiia
w Krakowie

przy ulicy Wolskiej pod Nr. 74, 
poleca

p o  z n i ż o n y c h  c e n a c h  
fa b r y c z n y c h

krzesła wyplatane trzciną złr. 2-25 
» « deseczkami „ ł -55

Inne gatunki stosunkowo po zni
żonych cenach. Sprzedaż począw
szy od 6 Bztuk wyżej. (2221-13-) 

Cenniki na żądanie darmo.

Paltoty zimowe
z dobrego Palmerstonu, watowane i odstębnowane złr. 18, bardzo 
piękny g itunek złr. 28, gustowne paltoty jesienne złr. 12, cieplej
sze ubrania jesienne złr. 18, porządne spodnie zimowe złr. 6, le
psze złr. 8, kamizelki zimowe od złr. 3 d i  5, watowane i odstę- 
bnowaDe kamizelki z rękawami od złr. 8 do 12, surduty myśliwskie 
i styryj kie baje od złr. 6 do 14, doskonała burka podróżna z 
kapiszonom i podszyciem futrzanam złr. 14, lepsza złr. 18, futro 
miastowe podszyte piżmowcami złr. 45, lepsze gatunki od złr. 54 
do 95, futra podróżne podszyte prawdziwemi siedmiogrodzkiemi 
barankami złr. 40, szopami złr. 70, w lepszym gatunku złr. 90, 
tudzież najrozmaitsze rodzaje sukien męzkich zadziwiająco tanio 

mają na sprzedaż

KELLER & ALT
w  W ie d n iu . W ie d e ń , H a u p t g t r a w e l r . i t .

gegeniiher dem Freihause 
Nieodpowiednio suknie będą bez trudności napo-

Próbki materyj posyłamy wszędzie na żądanie opła-
wrót przyjęte

tnie i darmo. (2444-7-12)

S !!D obry za ro b ek  p oboczny!! B
la pensyono anyco urzędników pocztowych, telegjrafowych, kolejowych i innych zdolnych 

udzi. Oferty przyjmują Jos. Kohn & Oo. Weohselstube, w Wiednia, Sckottenrlng
(2574-1-4) *

T T CT

Pierwsza nagroda 
2 złote 

m e d  a l e .

tzn a c z o n e
fuprzywilow. wielokrotnie 

wyłącz, za dobre uznane

TodaPierwsza nagri 
3 wielkie Brebfne 

medale.

N a g r o d ą  o d W t e
przez c. k. rząd wyłącz.

   wypróbowane, jedynis i  ^ v o n i- - _______________  — —

Ochrony przeciw przeciągom powietrza do okien 1 drzwi,
które z powodu niezrównanćj doskonałości, jakoteż w uznaniu wybernćj własności i tanich cen 
przez sędziów wystaw przemysłowych wszystkich narodów 1 ttołym  i 3 witUdemi srtbmemi me
dalami odznaczone zostały. Prócz tego uznał <?«*■ Moii C etan Alektander roiyjtki ta  stoio- 
wtie, odtnaetyi mnie eet. ros. tlotym medalem zaetugt do noszenia przy orderze S. Stanieła/wa.

Ochrony te przeciw przeciągom powietrza są wyrabiane z bawełny, obciągnięte lakierem 
(w białym czerwono-brnnatnym i dębowym kolorze) wedłag barwy pokostowanego okna. Prze
wyższają one wszystko dotychczas używane, gdyż każdy choć najmniejszy przeciąg powietrza 
zostaje ominiętym, a drzwi i okna może każdy Według upodobania otworzyć. Przyrząd jest tak 
łątwym, że każdy sam może go zastosować.

Cena za biaiy kolor do okien 4 c. za l^ je ć , do drzwi 6 i 10 c. za łokieć; za czerwono- 
brunatny i dębowy kólor do okien 5 c. za łokieć, d0 drzwi 7 i U  c. za łokieć. Na jedno okno

50 cnt.
wykonywają się jak najspiesz- 

(2183-5-11) 
m y  a k ł a d  f a b r y c z n y

brunatny i dębowy kolor do okien 5 c. za łokieć, do drzwi 7 i 11 c. zf 
białego koloru średnićj wielkości wystarczy zakupić najwyźój za 50 cnt. 

Zamówienia z prowincyi tak częściowo jakoteż hurtownie wykony 
a d° każdćj przesyłki dołącza sie drukowany> 0pis użycia. 

w l » d « ń .  K o l o w i - ł i r i n a  K r .  U  *• U . n a d w e

J. Popelarz,
c. k. nadw. dostawcą ochron P^ćciw przęciągom powietrza.

Oc hr o na  
przeciw 

zaziębieniu.

Nadzwyczajna 
o s z c z ę d n o ś ć  

4>«wwa. k ,i

Narodowe Towarzystwo przewozu paro wemi statkami.
Czcionkami Drukarni „CZASU14.

Ze Szczecina (jo Nowego Jorka co Środę 38 talarów. C. Messing w Szczecinie,
Odpowiedzialny Rządca Drnkarni J ó z e f  Ł a k o c i ń s k i .

OGŁOSZENIE.
Niniejszem mam zaszczyt zawiado 

mić Szanowną Publiczność, że Hande 
mój towarów korzennych, aptecznyc 
i win pod firmą „ J .  W. W a lte r* 4 
od roku 1804 egzystujący, z dniem 16 
Października 1875 r. zamykam.

Wszystkie moje towary nabył p. Jan 
Janiga, niemniój wynajął odemnie sklep 
wraz z wszystkiemi doń należącemi u 
bikacyami i w takowym handel towa
rów korzennych, aptecznych i win pot 
swoją własną firmą nadal prowadzić 
będzie. Dzień otwarcia handlu p. Jana 
Janigi osobno Szanownój Publiczności 
do wiadomości podany zostanie.

Zamykając mój handel, w z y w a m  
wszystkie osoby, które u mnie towary 
na kredyt pobrały, aby przypadające 
mi od nich należytości do d. 15go Li 
stopada 1875 r. do rąk moich złożył 
gdyż po upływie tego czasu kroki są 
do we rozpocznę.

Wreszcie dziękuję Szanownój Publi
czności, a w szczególności wszystkim 
tym, którzy w handlu moim towary 
kupowali, iż mię zaufaniem swem za
szczycać raczyli, a zarazem poi.cam 
jak najmocnićj handel p .  Jana Janigi 
tak Szan. Publiczności, jak i wszyst
kim u mnie kupującym, aby jak mnie 
dotąd i p. Janigę nadal swem zaufa
niem zaszczycać raczyli. (2549-3-3  

Kraków d 13 Października 1875 r

Obwieszczenie.
Nr. 993. (2560-2-3

Celem zabezpieczenia dostawy 9000 
metrów sześciennych szutru do budowy 
drogi brąjowój Tarnowsko-Szczucińskiój 
od Tarnowa do granicy powiatu Dą
browskiego na rok ^1876 potrzebnego, 
w dniu 2 9  P a ź d z i e r n i k a  r .  
b. odbędzie się w kancelaryi Tamo- 
wskiśj Rady powiatowój p u b l ic z 
n a  l i c y ta c y a  na rzeczoną dosta
wę na podstawie ofert pisemnych. Ktoby 
chciał wziąść udział w tern przedsię 
biorstwie, o bliższych warunkach licy 
tacyi może powziąść szczegółową wia 
domość w kancelaryi tutejszój Rady 
jowiatowój.

Tarnów dnia 12 Października 1 8 7 5  r
Z Wydziału Tarnowsklój Rady powia

towej
Prezes: J. Męciński 
Sekretarz: L . Orzechowski.

SA L O N  M OD  
P. Ebers

wy8przedawszy się z dawnych towarów 
rozszerzywszy swoją p r a c o w n i ę  strojów, 
josiada w tej porze znaczną ilość kapelu- 

filcowych, aksamitnych i jedwabnych, 
: czepków, ubiorków, kwiatów paryskich 

wiedeńskich, a wszystko po cenie bar- 
umiarkowaoej. (2519-3-4)

DUca Floryauska L. 329 na piętrze.

szy
oraz

dzo

'rohner’s  Hotel Imperial.
Vienne. Vienne.

Le rendez-vous des Russes, et protógó 
)ar l’ambassade russe. La plus belle 
josition; grands etpetits appartements; 

cuisine tres soignće; prix m odór ós.

Jean Frohner, propriótaire.
(2195-13-36)

Tylko w

P O E i li  A H it
najdawniejszym i najsłynniejszym

27 nil.
u n iw e r s a ln y m

składzie towarów
W  WIEDNIU,

M a r i a h i l f e r s t r a s s e  M r. I ,
sprzedaje sie, wiadomo, za najściślejszą rękoj
mią doskonałego gatunku i prawdziwego towaru 

zawsze najnowsze rzeczy hurtownie i częs'ciowo.
Materye na snknle i  wełny owczej,
najlepsze i najmodniejsze na każdą porę we wszela
kich barwach, gładkie, w paski, skromne i szkockie 
kratkowane, a mianowicie: źwiecąee, ryps, materye 
na pledy, poprzeczne, fianele, cheviot (materye su

kienne) oprócz wielu innych gatnnków. 
Płótna, wszelkie rodzaje bielizny stołowej drelicho

wej i adamaszkowej, dymka biała i kolorowa, firanki, 
szyfon */4> nawet “/« szeroki, perkaliny, turecki kre- 
ton, oprócz bardzo wielu innych przedmiotów.

Kompletny skład towarów tkanych, krawatek myz- 
kich i damskich.

Bardzo wielki skład w s t ą ż e k  J e d w a b 
n y c h  I  a k s a m i t n y c h  dowoinćj szerokości 

barwy. K o r o n k i  as o w c z e j  w e ł n y  |  
h a f t o w a n e ,  także koralikami obszyte, tudzież 
wogóle wszystkie w ten dział wchodzące przedmioty

wszystko tylko por
po 29  cen tów .

Rozsyłki za zaliczką punktualnie. Cennik i próbki 
darmo i opłatnie. (2447-6-30)

Dla amatorów cygareł!
Najlepszy i prawdziwy franćuski papier 
na cygarety w książeczkach i arkuszach 

utrzymuje na składzie:

M. DWORSKI w KRAKOWIE.
(2136-4-10)

CUKIERNIA

fabryka cukrów i czekolady
Wł. Lipińskiego

we Lw owie plac Maryacki w Banku 
hipotecznym i w Kr&kOWlO ul. Bracka 

Nr. 158.
Najlepszych cukrów desserowycb, pomadek ma

sowych, likworowych, z galaretką, rozmaitemi so
kami napełnionych funt złr. 1.— Karmelków na
dziewanych, miętowych cukierków, szlazowych od 
kaszlu funt 80 c t .— Czekoladki w folie zawijane 
funt złr. 1.50.— Pastylki czekoladowe funt 1 złr.— 
Baby migdałowe, orzechowe, grylurzowe funt 1 złr.— 
Ciasteczka drobne funt 1 złr. — Owoce w konser
wie obciągane funt złr. 1.50.— Czekolady zdrowia 
funt c t.: 65, 80, złr. 1, 1.20, 1.50, 2.— Czekolada 
waniliowa funt c t.: 70, 84, z łr .: 1, 1.25, 1.50, 2, 
2. 50, 3.— Kakao w proszku funt złr. 1.— Soki 
rozmaite funt złr. 1.— Drobne ciastka tak zwane 
badyanki funt ct. 70.— Przyjmuje się takie obsta- 
lunki na torty i ciasta. Zamówienia na prowincyę 
wysyła się za przekazem pocztowym. (2516-3)

AVISO .
Das k. k. Reichs-Kriegs-Ministerium 

beabsichtigt den Bedarf einiger zur Be- 
montiruDg und AusrllstUDg des k. k. 
Heeres erforderlichen Artikel fiir das 
Jahr 1876 im W ege der allgemeinen 
Concurrenz sichtr zu stellen.

Die dieslallige detaillirte Kundma- 
chuDg in welcher das Verzeichniss der 
Artikel, dereń kontraktmassige Liefe- 
rung offerirt werden kann, —  sowie 
d;e n&heren Lieferungsbestimmungen 
und die Aufforderung zur Embringung 
der schriftlichen Offerte, und zwar un- 
mittelbar und l&ngstens bis 30 Novem
ber 1875. 12 Uhr Mittsgs im Einrei- 
hungs Protokolle des k. k. Reichs- 

Kriegs-Ministerium enthalten ist, wurde 
im „Czas“ vom 19. October Nr. 239 
verlautbart.

Die speciellen Kontraktsbedingungen, 
sowie die betreffende Kundmachung 
tónnen auch bei der k. k. M i l i t  ft r- 

I n t e n d a n z  in K r a k a u  t&glich in 
den Vormittagsstunden eingesehen wer
den. (2642-2-2)

Do jesiennego i wiosennego 
flancowania

jolecam drzewa owocowe i szczepki drzew 
owocowych najszlachetniejszych gatunków 
ze szkółki Hrabiego Szembeka w Porębie. 
Jabłka, grusze, śliw ki, wiśnie i renklody 
sztuka po 70 c . ; morele i brzoskwinie po 
złr. 1*50; latorośle winne po 25 c .; maliny 
i agrest po 20 cnt.; drzewa i krzewy do 
ozdoby po najtańszych cenach. (2603-2-3) 

Do ubierania pokoju: Palmy, Dracaen, 
"icHS, Musa, Tillodendron, Conifery i t p .  

Najpiękniejsze prawdziwe holenderskie hya- 
cynty, tulipany, narcyzy, lilie i inne cebulki 
lewiatowe; wieńce na groby i bukiety z nie
śmiertelników są w zapasie. Wieńce i bu- 
ciety ze świeżych kwiatów mogą być na 

żądanie szybko i najgustowniej wykonane.

Karol Freege
tandel kwiatów w Ogrodzie Strzeleckim 

w Krakowie, ni. Lubloz Nr. 3.

i S n ó S i i ó l y T "
O E A P A Ń

WILHELM BECK,
w  W i e d n i u ,  H I a d t ,  F r e l u n g ,  

E c k e  d e r  S t r a u e h g M i e  K r .  1 ,
poleca za poręczeniem najlepszych wyrobów 
następnie wymieniane przedmioty ząjedna- 

______  ką cenę

27 cnt.
za łokieć wiedeński lub sztukę. 

M a t e r y e  n a  s u k n i e .
Mohair lub świecące, czerwonó szkockie 

materye wełniane, bareże, grenadyny, ecru,
lenos, łokieć p o ................................1 }  c ,

S u h n l e  d o  p r a n i u .
Perkale, piki na suknio, białe i żółte, ża- 

konety, batysty, gładkie i drukowane, baty
sty moll i clair, tureckie kretony, łok. po S 7 m . 
T o w a r y  p ł ó c i e n n e  I  ł o h e l o w e .

Weby płócienne 4/4 szer. 40 łokci za sztukę 
złr. 10 80, płótno trwałe *,4 szer. 30 łokci 
za sztukę zlr. 8-10, płótno trwałe */« szer.
łokieć p o ..................................................l i c .

Szyfon, dymka adamaszkowa, dymka atła-

szkowe i dreliszkowe, serwety adamaszkowe, 
białe chustki do nosa, barchan biały, nie
bieski, brunatny i kolorowy, firanki siatkowe, 
moll i koronkowe %  szer. dywany długie, 
materye do sukien gimnast. i płótno rosyj
skie na ubiory dla dzieci, dymka na materace 
i meble, firanki czerwone i pstre cycowe
łokieć p o ................................................M l m.
W w t ą ż h l  J e d w b n e  |  a k s a m i t .

Faille lub noblesse, jedwabne we wszelkich 
gładkich modnych kolorach, także z koloro
wą odwrotną stroną, pięć palców szerkie
łokieć p o ..................................................I l e ,

Dwa palce szerok. dwa łokcie wied. M l « . 
Próby 1 spis towarów no żą> 

danie oplot. I darmo. (1367-20 25)


